
fikrąju
WARSZAWA (PAP). Waż­

nym krokiem w zakresie u- 
sprawniania pracy prezydiów 
powiatowych rad narodowych 
jest prawidłowe przeszkolenie 
Ich przewodniczących. Jest to 
niezbędne zwłaszcza z uwagi 
na zmiany zachodzące w za­
rządzaniu gospodarką narodo­
wy» w tym również gospodar­
ką terenową. Na swym ostat­
nim posiedzeniu komisja Rady 
Ministrów do spraw prezydiów 
rad narodowych rozpatrzyła

froblemy związane z treścią 
organizacją takiego szkole­

nia.

WARSZAWA (PAP). Oficero­
wie, podoficerowie i żołnierze 
lasłużeni w ratowaniu życia 
ludzkiego i mienia społeczne­
go, którzy przybyli do stolicy 
na doroczne spotkanie z kie­
rownictwem MON, spotkali się 
Wczoraj z kierownictwem O- 
gólnopolskiego Komitetu Współ 
pracy Organizacji Młodzieżo­
wych. Dzielni żołnierze odzna­
czeni zostali srebrnymi i brą­
zowymi odznakami iui. Jan­
ka Krasickiego oraz odznaka­
mi ZMW i KMW.

WARSZAWA (PAP). — W 
warszawskim Pałacu Kultury 
1 Nauki rozpoczęła we wto­
rek obrady XI ogólnopolska 
konferencja archeologiczna po­
święcona ocenie dorobku ba­
dań archeologicznych w 25-le- 
ciu PRL. W konferencji wzię­
li udział przedstawiciele placó­
wek naukowych Instytutu 
Historii Kultury Materialnej 
PAN, Zarządu Muzeów i Och­
rony Zabytków Ministerstwa 
Kultury i Sztuki oraz uniwer­
syteckich katedr archeologii.

Zmiana polityki
Francji w EWG

HAGA (PAP). Występując po 
raz drugi we wtorek rano 
podczas obrad szczytu EWG 
w Hadze, prezydent Georges 
Pompidou miał oświadczyć we 
dług AFP, że Francja nie jest 
przeciwna powiększeniu wspól­
nego rynku. Jego zdaniem, w 
najbliższym czasie powinny 
rozpocząć się prace przygoto­
wawcze dla wyjaśnienia spra­
wy przyjęcia W. Brytanii i in­
nych państw ubiegających się 
o członkostwo w EWrG,

AFP podaje także, powołu­
jąc się na źródła związane z 
delegacją francuską, że Pom­
pidou spotkał się w poniedzia­
łek wieczorem z kanclerzem 
NRF Willy Brandtem. Pod­
czas tego spotkania Pompidou 
miał wyjaśnić Brandtowi sta­
nowisko francuskie i stwier­
dził, że propozycje Francji 
„nie są tylko manewrem”.

Zakończyły 
CRZZ i Zarządu

WARSZAWA (PAP). — We 
rtorek zakończyły się 2-dnio 
re obrady wspólnego plenum 
RZZ i ZG NOT. Plenum 
odjęło uchwałę w sprawie 
ktualnych zadań związków 
iwodowych i stowarzyszeń 
aukowo-technicznych w pod- 
oszeniu efektywności gospo- 
arowania. Przyjęto uchwałę 
! sprawie udziału obu orga- 
izacji w obchodach setnej 
ocznicy urodzin W. I. Leni- 
a. Ustalono zadania związ- 
ów zawodowych w przygo- 
iwaniach i przeprowadzeniu 
rganizowanego przez NOT 
T Kongresu Techników Pol­
ki ch.

Wczoraj udała się do 
Moskwy, na spotkanie 
przywódców krajów so­
cjalistycznych, polska de 
legacja partyjno-rządo- 
wa. W skład delegacji, 
której przewodniczą I se 
kretarz KC PZPR Wła­
dysław Gomułka i czło­
nek Biura Politycznego 
KC PZPR, prezes Rady 
Ministrów Józef Cyran­
kiewicz, wchodzą człon­
kowie Biura Polityczne­
go KC PZPR — mini­
ster Spraw Zaganicz- 
nych Stefan Jędrychow- 
ski i sekretarz KC 
PZPR Zenon Kliszko.

Na zdjęciu: od prawej 
— M. Spychalski, Wł. 
Gomułka. B. Jasizczuk, 
I. Loga-Sowińsfoi oraz S. 
Jędrychowski.
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XX-lecie eksportu polskich statków

Podniesienie bandery radzieckie
m/s „Róża Luksemburg“

Kulminacyjnym punk­
tem uroczystości XX-lecia 
Centrali Handlu Zagrani­
cznego „Centromor” w 
Gdańsku było podniesienie 
bandery radzieckiej na 
drobnicowcu B-40, który 
otrzymał imię działaczki 
ruchu robotniczego Róży 
Luksemburg i w którym 
jest zawarta 3-milionowa 
tona nośności naszego eks

Helsinki żyją rozmowami
o zahamowaniu zbrojeń

u

»I

księżycowym
NOWY JORK (PAP). Jede­

naście osób, w tym 7 uczo­
nych zostało „skażonych” py­
łem Księżycowym pcchodzą- 
cym z próbek przywiezionych 
przez Conrada i Beana. Wy­
padek nastąpił w poniedzia­
łek po południu w księżyco­
wym laboratorium odbior­
czym w Houston.

„Zarażeni” zostali natych­
miast przeniesieni na drugą 
stronę „bariery biologicznej”, 
która oddziela astronautów od 
świata zewnętrznego, czyli tak­
że będą musieli przejść kwa­
rantannę.

Wprawdzie nie wydaje się 
możliwe, aby istniały jakie­
kolwiek bakterie „księżyco­
we”, niemniej jednak, tak jak 
no Ucie „Apollo-11” wszyst­
kie osobj, które weszły w 
kontakt z próbkami muszą 
być natychmiast Izolowane.

HELSINKI (PAP). We 
wtorek 2 bm. ponownie 
s-potkały się delegacje ra­
dziecka i amerykańska 
prowadzące wstępne roz­
mowy na temat zahamo­
wania wyścigu zbrojeń 
strategicznych. Delegacja 
USA przybyła tym razem 
do ambasady radzieckiej 
na spotkanie z delegacją 
ZSRR.
Prasa fińska nadal poświęca 

dużo uwagi toczącym się w 
Helsinkach rozmowom przed­
stawicieli dwóch wielkich mo 
carstw. Pisze, że rozmowy od­
bywają się w rzeczowej i kon 
struktywnej atmosferze. Dzień 
nik „Helsingin Sanoma”, wy 
raził przed kilku dniami prze 
konanie, że obie delegacje po 
rozumieją Się co do pro­
wadzenia dalszych rozmów w 
sprawie zahamowania wy­
ścigu zbrojeń strategicznych. 
Miejscowa prasa pisze, że 
obie strony z wielkim uzna­
niem mówiły o pracy fińskie­
go komitetu organizacyjnego, 
zajmującego się przygotowa­
niem rozmów. Stworzone zo­
stały również korzystne wa­
runki dla pracy wielkiego 
sztabu korespondentów z licz 
nych krajów świata, przyby­
łych do Helsinek w celu in­
formowania o przebiegu spot­
kań radziecko-amerykańskich. 
Co prawda rozmowy dotyczą­
ce zbrojeń strategicznych pro 
wadzone są zgodnie z porozu­
mieniem obu stron w charak­
terze poufnym i koresponden­
ci muszą pisać o tym co dzie 
je się „wokół rozmów'”, a nie 
o samych rozmowach.

W Helsinkach z zadowolę-

się obrady 
Głównego HOT
Wiele miejsca w obradach 

poświęcono problemom jako­
ści i nowoczesności. W poszu­
kiwaniu optymalnych form za 
rządzania i podnoszenia po­
ziomu jakości w konkret­
nych warunkach produkcyj­
nych zwracano uwagę na ro­
lę organizacji NOT-owskich 
m. in. w związku z ich udzia 
lem w KSR. Sprawy wynalaz 
czości i racjonalizacji ważne­
go czynnika postępu technicz­
nego i technologicznego i ra­
cjonalizacji byłv przedmiotem 
wielu wypowiedzi. Zwracano 
też uwagę na zjawiska hamu­
jące rozwój tego cennego ru­
chu, m. in. stale rosnące za­
ległości nie rozpatrzonych w 
terminie wniosków wynalaz­
czych, a także projektów nie 
zastosowanych w produkcji i 
nie rozpowszechnionych. Za 
korzystny kierunek rozwijania 
ruchu wynalazczości pracow­
niczej uznano stworzenie bry­
gad racjonalizatorskich i wdro 
żeniowych, łączących robotni­
ków 1 kadrę inżynieryjno- 
- techniczną.
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f-ejdzie do eksploatacji
LONDYN (PAP). Rzecznik 

„British Aircraft Corpora­
tion” oświadczył, że w 1973 
roku w^jdą do eksploatacji 
pi 'rwsze naddźwiekowe samo­
loty typu „Concorde” produk­
cji brytyjsko-francuskiej.

Pierwsza trzy maszyny zo­
staną dostarczę towarzyst­
wem lotniczym BOAC, Air 
France I PAN American 
World Airways

niem stwierdza się, 4e na ca­
łym świecie żywi się nadzie­
je na pomyślny wynik tych 
rozmów.

portu statków do Związku 
Radzieckiego. Z tej też o- 
kazji do Stoczni Gdańskiej 
im. Lenina przybyli: czło­
nek Biura Politycznego KC 
PZPR, I sekretarz KW 
Stanisław Kociołek, kon­
sul generalny ZSRR w 
Gdańsku Iwan Borisow, 
przedstawiciele przemysłu 
okrętowego i Centrali Han 
dlu Zagranicznego oraz 
matka chrzestna Wiesława 
Kwiatkowska.

Po opuszczeniu polskiej 
bandery i odegraniu nasze 
go hymnu narodowego, 
kpt. m;s „Róża Luksem­
burg” Anatoli Korennoj 
złożył raport konsulowi ge 
neralnemu ZSRR I. Bori- 
sowowi o gotowości załogi 
do uroczystości, po czym 
rozkazał podnieść banderę 
radziecką. Odegraniem ra

nym ZSRR był rudowęglo 
wiec „Pierwomajsk”, zbu 
dowany również przez 
gdańskich stoczniowców.

Polska nrononufc ogłoszenie:
Światowego roku 
idirony przyrody

DELHI (PAP). Międzyna 
rodowa Unia Ochrony Przy 
rody i jej zasobów (IUCN) 
wezwała w poniedziałek w 
Delhi państwa członkow­
skie i organizacje między­
narodowe, aby wprowadzi 
ły zakaz używania DDT i 
pewnych innych pestycy­
dów, które grożą nieodwra 
calnym zatruciem gleby, 
wody i atmosfery. Zaapelo 
wała ona zarazem o wy­
nalezienie takich środków 
owado i chwastobójczych, 
które nie zagrażałyby ca­
łej florze i faunie.

Ogółem uchwalono 33 rezo­
lucje. Jedna z nich przewi­
duje przeprowadzenie świato­
wego spisu ssaków rzadkich 
i wymierających, inna prze­
strzega, iż „zachowanie wszy­
stkich gatunków flory i fauny 
i rozsądne gospodarowanie za­
sobami przyrody jest niezbęd­
ne nie tyiko dla postępu i 
dobrobytu człowieka lecz dla

Na zdjęciu: kpt. Anatoli Korennoj składa raport 
konsulowi generalnemu ZSRR I. Borisowowi.

WASZYNGTON (i'Aćj, — 
Senator Euwaid Kennedy, 
kiory prżbwoomczy senackiej 
pounonusji cio spiaw ucnouz- 
ców, oświadczył we wtorek, 
iż olbrzymia większość onar 
wśród ludności cywilnej 
Wietnamu poiuuniowego zosta 
ła spowodowana przez woj­
ska amerykańskie i sajgon- 
skie.

• * •
BONN (PAP). W Kolonii

rozpoczęły się wielkie manew 
ry sztabowe NATO pod kryp 
tonimem „Lew-69”. Bierze w 
nich udział ponad 1400 gene­
rałów i oficerów cii zbroj­
nych USA, NRF, W. Brytami, 
Kanady, Belgii i Holandii.

* * *
LONDYN (PAP), Poniedział­

kowe posiedzenie brytyjskiej 
Izby Gmin trwało 19 i pół go 
dżiny, przy czym przeszło 13 
godzin pochłonęła dyskusja 
nad problemem Irlandii pół­
nocnej. Szczególnie burzliwą 
wymianę zdań wywołała 
sprawa utworzenia tzw. „pul 
ku obrony Ulsteru”,mającego 
zastąpić osławione policyjne 
„siły specjalne-B”.

• * *
BONN (PAP). Przebywający 

z wizytą w Hiszpanii inspek­
tor zachodniomemieckiego lot 
nictwa wojskowego, gen. J. 
Steinhoff, został odznaczony 
w poniedziałek wielkim krzy­
żem zasługi lotnictwa franki- 
stowskiego. Ciekawe, czy za 
służbę w hitlerowskim „Le­
gionie Condor?”.

* * *

ALGIER (PAP). Złoża ropy 
naftowej, znajdujące się na 
terytorium Nigerii stanowią 
własność państwową — stwier 
dza dekret federalnego rządu 
Nigerii, opublikowany we 
wtorek w Lagos.

* * •
KAIR (PAP). Dziennik „Al 

Ahram” informuje w nume­
rze wtorkowym, i.e rząd ZRA 
rozważa możliwość podjęcia 
inicjatywy dyplomatycznej w 
sprawie położenia kresu wal­
kom, jakie toczą się między 
wojskami Arabii Saudyjskiej 
1 Jemenu południowego na
granicy między obu krajami.

• * *
MEKSYK (PAP). — Pewien 

chłop chilijski mieszkający w 
pobliżu miasta Futaleufu — 
1100 km na południe od San­
tiago — znalazł prawdziwe 
złoża diamentowe, największe 
jakie kiedykolwiek odkryto 
w tym kraju. Część znalezio­
nych kamieni przewieziono 
do stolicy prowincji w celu 
badania laboratoryjnego. War 
tość znalezionych diamentów 
nie została Jeszcze oszacowa-

Luksembur g”.
Fot. Wł. Nieżyuńński

dziieckiego hymnu narodo­
wego zakończono uroczy­
stość.

Przy okazji warto wspom 
nieć, że m/s „Róża Luk­
semburg” jest 397 jednost­
ką zbudowaną w Stoczni 
Gdańskiej im. Lenina dla 
armatora radzieckiego. Pier 
wszym statkiem sprzeda-

A śnieg ciągle pada...
WARSZAWA (PAP). Od 

dwóch dni niemal w całym 
kraju pada śnieg. We wtorek, 
na południu Polski opady 
jeszcze się wzmogły. Mimo że 
na wszystkich ważniejszych 
trasach pracują pługi śnieżne 
i brygady służby drogowej, sy­
tuacja nie je-!< najlepsza. Ciąg­
łe opady utrudniają prace; 
oczyszczone szosy, posypane 
środkami chemicznymi zapo­
biegającymi ślizgawicy szybko 
pokrywają się biotem.

Jak twierdzą przyjeżdżający 
do Warszawy kierowcy auto­
busów dalekobieżnych, główne 
trasy są oczyszczone dobrze, 
natomiast pewne kłopoty wy­
stępują z przejazdem po dro­
gach lokalnych. '

Szczególnie trudne jest uprzy 
manie prawidłowego stanu 
dróg w terenach podgórskich. 
Przy kilkustopniowym mrozie 
nie usunięty z drogi śnieg, 
„ubity” kolami samochodów, 
zamienia się w ślizgawkę. Na 
południu występują również 
dość silne gololedzie. 80 pia­
skarek pracowało na drogach

bieszczadzkich, jak również w 
pow. Jasio, gdzie wystąpiły 
większe opady śniegu. Akcja 
ta zapobiegła kłopotom w ko­
munikacji PKS.

W Krakowskiem we wtorek 
trzeba było likwidować pierw­
sze tej zimy zaspy śnieżne. 
Stały się one przyczyną licz­
nych opóźnień autobusów w 
tym rejonie.

Delegacja działaczy RPK 
bawiła na Wybrzeżu

Wczoraj bawiła na Wyb­
rzeżu przebywająca od kil­
ku dni w Polsce, delega­
cja działaczy Rumuńskiej 
Partii Komunistycznej w 
składzie: członek KC RPK. 
I sekretarz KW RPK w 
Dolj Constantin Babaian, 
zastępca członka KC RPK, 
sekretarz ekonomiczny KW 
RPK w Botosam Dumitru 
Breaban, sekretarz ekono­
miczny KM RPK w Tir- 
gu-Jin Victor Banta, in­
struktor Rady Gospodar­
czej Jon Barbul i kierow­
nik Komisji Gospodarczej 
KW RPK w Arges Georg- 
he Hera. Rano, w towarzy­
stwie sekretarza KW 
PZPR Włodzimierza Sta­

żewskiego goście z Rumu­
nii zwiedzili Stocznię im. 
Komuny Paryskiej w Gdy 
ni, a następnie uczestni­
czyli w spotkaniu z akty­
wem gospodarczym zakła­
du.

Po południu członkowie 
delegacji RPK odbyli spot­
kanie z sekretariatem KW 
PZPR. Na zakończenie wi­
zyty w Gdańsku goście 
zwiedzili zabytkową dziel­
nicę naszego miasta.

Na zdjęciu: członkowie 
partyjnej delegacji RPK 
w rozmowie z sekretarzem 
KW PZPR Włodzimierzem 
Stażewskim.

Fot. Wł. Nieżywiński

Partyzanci
wzmogli

operacje zaczepne
PARYŻ, LONDYN (PAP). 

— Siły wyzwoleńcze Wiet­
namu południowego wzmo 
gły w nocy z poniedział­
ku na wtorek operacje za 
czepnę przeciwko* woj­
skom amerykańskim i saj- 
gońskim w wielu rejonach 
kraju. Artyleria party­
zancka ostrzelała pociska­
mi rakietowymi i moź­
dzierzowymi 15 obiektów 
oraz pozycji wojsk amery­
kańskich i reżimowych. Do 
szło także do kilku bez­
pośrednich starć między 
oddziałami wyzwoleńczymi 
a ugrupowaniami agreso­
ra. Walki zanotowano mię 
dzy innymi w pobl żu ame 
rykańskiej bazy An Hoa, 
na południe od Da Nang 
oraz na południowy za­
chód od obozu amerykań­
skich sił specjalnych — Bu 
Dop.

—e------

Nowy sssef 
kancelarii Selma

WARSZAWA (PAP). Na pod­
stawie uchwały prezydium 
Sejmu, marszałek Sejmu mia­
nował Jerzego Rafię szefem 
kancelarii Sejmu.

samego przetrwania gatunku 
ludzkiego”.

Komitet wykonawczy U- 
nii rozpatrzy na najbliż­
szym posiedzeniu polski 
wniosek przedstawiony w 
Delhi, aby zaproponować 
Organizacji Narodów Zjed 
noczonych ogłoszenie roku 
1972 — światowym rokiem' 
ochrony przyrody.

P. Jaroszewicz 
przyjął 
N. Faddiejewa

WARSZAWA (PAP). 
Stały przedstawiciel rzą­
du PRL w Radzie Wzajem«* 
nej Pomocy Gospodarczej, 
aktualny przewodniczący 
Komitetu Wykonawczego 
Rady, wicepremier Piotr 
Jaroszewicz przyjął wczo­
raj — przebywa :ącego W 
Polsce — sekretarza ge­
neralnego RWPG Nikoła­
ja Faddiejewa.

W czasie spotkania omówio-. 
no szereg spraw związanych 
z przebiegiem realizacji uchwal 
XXIII specjalnej sesji Rady, 
dotyczących dalszego pogłębie­
nia współpracy gospodarczej 
krajów członkowskich RWPG«

-------4-------

POSIEDZENIE

PREZYDIUM PAN

W kwietniu 
sesia naukowa
w 100-lecie urodzin
W. L Lenina

WARSZAWA (PAP). We 
wtorek obradowało w 
Warszawie prezydium Pol­
skiej Akademii Nauk pod 
przewodnictwem prezesa 
akademii — prof, dr Ja­
nusza Groszkowskiego. Ze*» 
brani zapoznali się z re* 
feratem zastępcy sekreta* 
rza naukowego PAN «— 
prof, dr Kazimierza Se- 
comskiego o badaniach 
prognostycznych w PAN, 
który wygłoszony zostarti« 
12 grudnia br. na XXIX 
sesji Zgromadzenia Ogól­
nego PAN.

Prezydium podjęło uch* 
wałę w sprawie zorganizo* 
wania w kwietniu przysz­
łego roku centralnej sesji 
naukowej w 100-lecie uro­
dzin Włodzimierza Leni-
n?

5 min Włochów 
kontynuuje
walkę strajkową

RZYM (PAP). 5 min ro­
botników w licznych mia­
stach Włoch kontynuuje 
walkę strajkową domaga­
jąc się zawarcia nowych 
zbiorowych umów o pra­
cę.

W poniedziałek w NfeapolU 
pracownicy przemysłu metalo­
wego sektora państwowego I 
prywatnego przeprowadzili 
strajk. Zaprotestowali m. tn. 
przeciwk. aresztowaniu jedne­
go z terenowych działaczy 
związku zawodowego metalow­
ców, Mario de Roza.

Nie ustają również strajki 
robotników przemysłowego re­
jonu Porto Torres na Sardy­
nii. Kontynuują również 48-go* 
dzinny strajk pracownicy cen­
tral telefonicznych, domaga­
jąc się podwyżki płac 1 roz­
szerzenia uprawnień związków 
zawodowych.

-------4-------

55 ofiar pozoru
PARYŻ (PAP), w Notre Da 

me du Lac, X90 km na pół­
nocny zachód od Quebec (Ka 
nadaj spłonął wczoraj rano 
dom emerytów, w którym 
przebywało 69 osób. Do chwili 
obecnej los 35 osób jest nie­
cna nv. W nensjónacie znaj­
dowało się 17 inwalidów nie­
zdolnych do poruszania sie.

------4-------

Przewidywany przebieg po­
gody dla Wybrzeża wschod­
niego na 3 bm.

Zachmurzenie zmienne, miej 
scami przelotne opady śniegu 
lub śniegu z deszczem. Tem- 
Deratura od minus 3 st. rano 
do plus 2 st. w ciągu dnia. 
Wiatry umiarkowane, połud­
niowo-zachodnie.

^
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POLICJA NA TROPIE MORDERCO W

SHARON TATĘ

Czy została wyjaśniona
tajemnica zbrodni?

NOWY JORK (PAP). — 
Czy sprawa morderstwa 
Sharon Tatę i innych osób 
w willi Polańskiego zosta­
nie wyjaśniona?

W Los Angeles odbyła 
się w poniedziałek konfe­
rencja prasowa, na której 
szef miejscowej policji u- 
jawnił nazwiska trzech 
osób podejrzanych o udział 
w tym mordzie.

Są to Charles Watson, 
lat 24, przebywający w 
areszcie w Texasie, Patri­
cia Kernwinkel lat 21 i 
Linda Kasabian 19 lat. Za­
raz po zakończeniu konfe­
rencji prasowej oświadczo­
no, iż policja aresztowała 
właśnie w stanie Alabama 
Patricię Kernwinkel. Tak 
więc jedynie Linda Kasa­
bian pozostaje jeszcze na 
wolności. Policja sądzi, iż 
przebywa ona w Nowym 
Meksyku. Wszyscy oni są 
hippiesami. Charles Wat­
son został aresztowany w 
czasie „nalotu” na „wspól­
notę” hippiesów.

Szef policji Los Angeles od­
mówi! ujawnienia, w jaki spo­
sób uzyskano informacje, któ­
re pozwoliły wydaó na­
kaz aresztowania. Jednocześ­
nie stwierdzi! on, iż ci sami 
mordercy następnego dnia po­
zbawili życia małżonków La- 
bianca, bogatych właścicieli 
sieci domów towarowych. Obie 
te zbrodnie były bardzo podob 
ne. Ofiary zostały przez zbrod 
niarzy zmasakrowane ciosami 
noża, a na ścianach krwią 
ofiar wypisane było słowo 
>»pigs”.

Szef policji powiedział rów­
nież, iż mordercy przychodzi-

M/l „Ktiieztk“ 
dla rybaków „Gryfu"

W Stoczni im. Komuny 
Paryskiej odbyło się prze­
kazanie do eksploatacji no 
wo zbudowąnego stątku 
„Kniazik”. Jest to szósty z 
kolei trawler - zamrażal- 
nia typu B-%£ z serii o ,no§ 
ności po 800 ton przezna­
czony dla szczecińskiego 
przedsiębiorstwa rybackie­
go „Gryf”. (sta)

li kilkakrotnie do willi Po­
lańskich. W dniu zbrodni po 
raz pierwszy przyszli oni aby 
przeciąć przewody telefonicz­
ne, a później wrócili, aby do­
konać zbrodni. Szef policji do­
dał, iż ustala się obecnie do­
kładną godzinę zbrodni oraz 
chronologię wydarzeń. Zapo­
wiedział on, iż wszystkie te 
szczegóły ujawnione zostaną 
w czasie procesu. Jednak mo­
tywy zbrodni — jak się zda­
je — nie zostały jeszcze usta­
lone. Szef policji nie chciał 
podać żadnych informacji na 
ten temat, chociaż ujawnił, iż 
w nakazach aresztowania wy­
stępowało określenie „mord 
rytualny”.

Znaleziono także broń, któ­
rą posłużyli się mordercy dla 
dokonania zbrodni. Jednak 
szef policji nie chciał powie­
dzieć, gdzie została ona zna­
leziona, ani jaki to był rodzaj 
broni.

Masakra w My Lai demaskuje
charakter wojny prowadzonej przez USA

WASZYNGTON (PAP). 
Senacka komisja spraw za­
granicznych USA zamie­
rza wszcząć dochodzenie 
w sprawie krwawej zbrod­
ni żołnierzy amerykań­
skich w Wietnamie.

Barbarzyńska rozprawa 
z cywilnymi mieszkańcami 
w wiosce południowo- 
wietnamskiej — My Lai, 
wstrząsające swoim tragi­
zmem zdjęcia, które opub­
likował tygodnik „Life” w 
jak najbardziej dobitny 
sposób demaskują charak­
ter samej wojny, którą 
USA prowadzą w Wietna­
mie — oświadczył w po­
niedziałek korespondentom 
przewodniczący senackiej

Ruch
w portach

s I a f k i w
Gdańska i Gdyni

GDAŃSK
Załadunek lub wyładunek 

drobnicy i masowych: „Do-
riefs” (grec.), „Czarniecki” 
(pol.), „Lewant II” (poi.), „Re 
na” (liber.), „Chennai Peru­
mai” (hind.), „Ursula” (NRF), 
„Mergui” (burm.), „Ais Geor­
ges” (grec.), „Maryland” 
(franc.), „Gold Coin” (grec.), 
„Marynarz Migała” (pol.), 
„San Michel” (grec.), „Gru­
dziądz” (pol.), „Kopalnia Kleo 
fas” (pol.), „Kruszwica” (pol.), 
„Żywiec” (pol.), „Moniuszko” 
(pol.), „Beskidy” (pol.), „Pa- 
rgasport” (fin.), „Pieniny” 
(pol.), „Sonja” (fin.), „Rauken” 
(szw.).

Po drewno: „Ustka” (pol.), 
„Anna Bach” (duń.).

Po węgiel: „Kopalnia Wu­
jek” (pol.), „Ilse Wolter” 
(NRF), „Ashington” (bryt.), 
„Wolgobalt 22” (radz.), „Jo­
hanna Catherina” (NRF), „Bał 
tijskij 51” (radz.).

GDYNIA

Załadunek lub wyładunek 
drobnicy i masowych: „Ger- 
valla” (norw.), „Paweł Szwyd- 
koj” (pol.), „Varangf jel” 
(norw.), „Broniewski” (poi.), 
„Marceli Nowotko” (pq,l.), 
„Phemian (poi.), „Poznań II” 
(pol.), „World Monarch” (pa­
nam.), „Metalowiec” (poi.), 
„Górny Śląsk” (poi.), jspTito 
Campanella” (wł.), „Reymont” 
(poi.), „Szczecin” (poi.), „Ra­
dom” (pol.), „Vestkil” (norw.), 
„Czacki” (pol.), „Guyana” 
(szw.), „Thuroe” (duń.), „K. I. 
Gałczyński” (pol.), „Fenix”

(pol.), „Pleias” (grec.), „Indi­
girka” (radz.).

Po węgiel: „Piotrków Try­
bunalski” (poi.), „Anaris” 
(szw.), „Agnette” (fiń.), „Bal- 
tiskij 56” (radz.), „Tilla Do­
ris” (NRF), „Oświęcim” (poi.), 
„Dudinka” (radz.), „Martha 
Peters” (NRF), „Paula Rach- 
man” (NRF), „Wolgobalt 21” 
(radz.), „Mieszko I” (pol.), „A- 
nemone” (grec.), na redzie, 
„Jonfruland” (szw.), „Kvarto” 
(norw.).

(czes.)

komisji spraw zagranicz­
nych, senator Fulbright.

Fakty barbarzyńskiego 
rozstrzelania cywilnych 
mieszkańców, wśród któ­
rych większość stanowiły 
kobiety i dzieci, są bardzo 
wymowne z tego punktu 
widzenia, jak wojna wiet­
namska prowadzi do de­
gradacji moralności w sa­
mej Ameryce. Umacnia to 
jeszcze raz moje przeko­
nacie, iż powinniśmy wy­
cofać się z Wietnamu — 
powiedział senator.

Kierowana przez Ful­
brighta komisja spraw za­
granicznych, zamierza prze 
prowadzić przesłuchanie na 
temat polityki administra­
cji Nixona wobec wojny w 
Wietnamie. Komisja żarnie 
rza także rozpatrzyć sze­
reg rezolucji w kwestii 
wietnamskiej, w tym re­
zolucję . senatora Gooda- 
lla, żądającego wycofania 
wszystkich wojsk amery­
kańskich do 1 grudnia 
przyszłego roku.

WASZYNGTON (PAP). — 
Jak donosi z Waszyngtonu ko­
respondent agencji France 
Presse, kola administracji za­
czynają obawiać się konsek­
wencji, jakie masakra w My 
Lai może pociągnąć dla wiet­
namskiej polityki Nixona. Re­
akcja społeczeństwa na coraz 
dokładniejsze szczegóły wyda­
rzeń z marca 1968 r., niepokoi 
polityków, którzy zdają sobie 
sprawę z ogromnego znacze­
nia opinii publicznej. Sprawa

My Lai otworzyła ludziom 
oczy na pewien aspekt dzia­
łań wojennych, którego sobie 
nie uświadamiali, a mianowi­
cie, że w Wietnamie Amery­
kanie stosują trudne do wy­
obrażenia metody gwałtu i że 
zrezygnowali z wszelkich reguł 
obowiązujących dotychczas 
podczas prowadzenia wojny. 
Odraza i przerażenie społe­
czeństwa amerykańskiego mo­
gą jeszcze bardziej pogorszyć 
stosunek „milczącej więk­
szości” do wietnamskiej poli­
tyki Nixona.

■ SPORT ■ SPORT SPORT SPORT

Czy znasz już kibicu 
nowe przepisy koszykówki?

Zbrojenia Bundesmarine
BONN (PAP). W kończącym się roku w skład zachod- 

nioniemieckiej marynarki wojennej weszło 11 nowych 
jednostek — stwierdza się w sprawozdaniu Bundesmarine, 
opublikowanym w Bonn.

W roku 1969 marynarka wojenna otrzymała zbu­
dowane w stoczniach amerykańskich 2 niszczyciele rakie­
towe „Luetiens” i „Melders”, nazwane imieniem hitlerow­
skiego admirała i jednego z asów Luftwaffe.

W chwili obecnej nowo zbudowane niszczyciele odby­
wają kilkumiesięczne rejsy szkoleniowe, podczas których 
współdziałają z okrętami amerykańskimi. Zgodnie z pla­
nami Bundesmarine, „Luetiens” w niedługim czasie przybyć 
ma do Kilonii — głównej wojennej bazy morskiej na Bał­
tyku.

Według danych sztabu zaehodńioniemieckięj marynar­
ki wojennej, w skład Bundesmarine wchodzi obecnie po­
nad 180 różnego rodzaju okrętów, około 190 samolotów 
i śmigłowców oraz 91 staków zaopatrujących.

W najbliższych latach, zgodnie z planami już zatwier­
dzonymi przez komisje Bundestagu, w skład Bundesma­
rine wejść mają 4 fregaty rakietowe, 12 okrętów pod­
wodnych i 10 ścigaczy uzbrojonych w rakiety. Lotnictwo 
morskie otrzyma nowe samoloty różnych typów, w tym 
odrzutowe myśliwce bombard ujące typu „Starfighter” o- 
raz śmigłowce.

Przedstawiciele
Wybrzeża
we władzach amatorskiego
ruchu filmowego

W dniach 22 i 23 listopada 
br., w Katowicach odbyły się 
uroczystości związane z XV- 
leciem amatorskiego ruchu 
filmowego w Polsce oraz 
XX-leciem Amatorskiego Klu­
bu Filmowego „Śląsk” w Ka 
towicach. W ramach obcho­
dów odbył się walny zjazd 
delegatów amatorskich klu­
bów filmowych w Polsce, na 
którym dokonano wyboru no 
wych władz Federacji AKF. 
Do zarządu federacji z woj. 
gdańskiego wybrano: Bogda
na Zubrzyckiego, instruktora 
Amatorskiego Klubu Filmo­
wego „Maritime” w Gdyni 
oraz Ryszarda Krupowicza, 
kierownika Amatorskiego Klu 
bu Filmowego „X Muza” w 
Gdańsku.

Z okazji XV-lecia amator­
skiego ruchu filmowego w 
Polsce najwybitniejszym twór 
com filmów amatorskich wrę 
czono odznaczenia i dyplomy 
uznania. Z amatorskiego Klu 
bu Filmowego „Maritime” zo 
stali odznaczeni: Mirosław
Araszewski, Henryk Kledzik 
i Bogdan Zubrzycki.

Barburka 
w PR i TY

Dzi| o godz. 15.55 Pol­
skie Radio w programie II ; 
i w programach wszystkich 
rozgłośni wojewódzkich 
oraz Telewizja Polska w 
programie ogólnopolskim 
transmitować będą z Za- 

^ brza centralną akademię z 
^ okazji Dnia Górnika.

Po krótkiej przerwie znów 
na boiskach trójmiasta zoba­
czymy w sobotę i niedzielę 
I-ligowe spotkania koszyltarek 
i koszykarzy. Wprawdzie ki­
bice tej dyscypliny słyszeli o 
wprowadzonych niedawno no­
wych przepisach gry, ale na 
ogól niewielu orientuje się 

zakresie wprowadzonych 
zmian. Oto co na ten temat 
powiedział nam sędzia mię­
dzynarodowy koszykówki mgr 
inż. Wojciech MŁODKOW­
SKI:

Nowe przepisy gry w 
koszykówkę obowiązują od 
1 lipca br., a ustalone zo­
stały na kongresie FIBA 
w czasie ubiegłorocznych 
Igrzysk Olimpijskich w 
Meksyku.

Zasadnicze zmiany pole­
gają na:
• wprowadzeniu linii środ­

kowej boiska, dzielącej je na 
pole ataku i pole obrony;
• zatrzymywanie czasu gry 

również w czasie błędów (np. 
korków, 30 sek., 3 sekund) 
oraz wyjścia piłki za boisko. 
Poprzednie przepisy mówiły o 
zatrzymywaniu czasu gry wy­
łącznie przy przewinieniach 
oraz przy rzucie sędziowskim;
• zlikwidowanie ostatnich 

5 minut gry, w miejscń któ­
rych wprowadzono 3 ostatnie 
minuty gry, z tym, że w tym 
okresie obowiązuje wprowa­
dzone ograniczenie przetrzy­
mywania piłki na polu obro­
ny do 10 sekund i zakaz 
wprowadzania piłki z pola ata 
ku do pola obrony;
• jako nowość wprowadzo 

no ponadto w okresie wspom 
nianych ostatnich 3 minut 
gry możliwość zrezygnowania 
z przysługujących rzutów wol 
nych po przewinieniu, w za­
mian których piłkę wprowa­
dza się do gry zza linii bacz 
nej;
• w związku z zatrzymy­

waniem czasu gry w większej 
liczbie przypadków, zezwolono 
na zmianę zawodników w cza 
sie martwym, jednak o ile 
wprowadzenie piłki do gry 
zza linii bocznej następuje po 
błędzie a nie po przewinie­
niu, prawo dokonania zmia­
ny przysługuje drużynie wpro 
wadzającej piłkę do gry i do 
piero wówczas może równo­
cześnie dokonać zmiany za­
wodnika drużyna przeciwna.

Jakie nowe elementy 
gry i korzyści dla drużyn 
przyniosły nowe przepisy?

Wydłużenie czasu gry 
średnio po ok. 8 minut na 
jedną połowę, zmusza ze­
społy do lepszego przygo­
towania1 zarówno pod 
względem fizycznym, jak 
i psychicznym. Nowe prze­
pisy umożliwiają również 
dokonywanie częstszych

niż poprzednio zmian 
zawodników, co niewątpli 
wie przyspieszyło i uatrak 
cyjniło samą grę. Nowe 
przepisy dały też możli­
wość, w przypadku równo 
rzędnej walki, wprowadzę 
ni a w ostatnich 3 minu­
tach elementów taktyki, o- 
graniczonej z jednej strony 
czasem posiadania piłki na 
polu obrony (10 sekund), 
z drugiej zaś możliwością 
rezygnacji z rzutów wol­
nych.

Nasz rozmówca jest sę­
dzią koszykówki od 1953 
roku, a sędzią międzyna­
rodowym od 1966 roku.

(st)---•---
Spotkanie mtodvcti
lekkoatletów

W kawiarni klubowej 
Spójni we Wrzeszczu od­
było się ostatnio spotkanie 
najbardziej utalentowanej 
młodzieży lekkoatletycznej 
ośrodka specjalistycznego 
z kierownictwem SLA i za 
rządem Spójni. Na spotka 
niu podsumowano wynikł 
uzyskane przez młodzież 
w minionym sezonie.

W pracy ośrodka nie brak 
chętnej, utalentowanej mło­
dzieży, a dzięki systematycz­
nej pracy kadry instruktor­
skiej widać też i postępy W 
wynikach. Do najlepiej zapo­
wiadającej się zaliczyć należy 
— wśród dziewcząt: Barbarę
Mojsa ze Szkoły Podstawo­
wej nr 17 we Wrzeszczu (145 
cm w skoku wzwyż), Krysty­
nę Brzozowską z tej samej 
szkoły (13,0 na 100 m), Gra­
żynę Kolna ze Szkoły Podsta­
wowej nr 8 w Sopocie (141 
cm w skoku wzwyż); wśród 
chłopców: Andrzeja Żywiec­
kiego z I LO w Sopocie (13,39 
w trójskoku), Sławomira Ży­
wieckiego z tegoż liceum (170 
cm w skoku wzwyż) oraz 
Marka Adamczyka z IX LO 
w Oliwie (12,84 w trójskoku).

Dużym przeżyciem dla 
lekkoatletyczne; młodzieży 
było spotkani :* z olimpijJ 
czykiem, czołowym pol­
skim lekkoatletą, mgr inżj 
Lechem Boguszewiczem, 
który opowiedział o swych 
doświadczeniac1" z wielo­
letniej kariery zawodni­
czej.

(al)
m

Ważne dla Elbląga i powiat«!
W związku ze zbliżającym się okresem SWIĄTECZ- 
NO-NOWOROCZNYM PPH Centrala Rybna w Gdyni 

Hurtownia w Elblągu
zawiadamia uprzejmie PT odbiorców zbiorowych 
(zakłady pracy, instytucje itp.), że w dniach 1—15 
grudnia br. przyjmuje zamówienia na:

KARPIA ŻYWEGO
Zamówienia z podaniem ilości I terminu odbioru prosimy kierować 
na adres: Hurtownia CR Elbląg, uł. Grunwaldzka 34.

TERMINOWE ZAMÓWIENIA I MOŻLIWIE WCZESNY ODBIÓR 
KARPIA GWARANTUJĄ DOSTAWĘ.

8122-K
RÓŻNE

MECHANICZNE cyklinowa- 
nie parkietu. Gdynia, Śląs­
ka 54-12, tel. 21-73-07.

S-13247

POSZUKUJĘ garażu na te­
renie Gdańska, najchętniej 
Siedlce. Tel. 32-05-10. G-942 
POGOTOWIE telewizyjne, 
mistrz Sylwester Ryszka, 
tel. 22-13-47. G12942

POGOTOWIE telewizyjne — 
tel. 21-37-78, Garski, Ś-13180
POSZUKUJĘ garażu w po 
bliżu ulicy Chrobrego we 
Wrzeszczu. Tel. 41-19-42

G-960

Dnia 1. XII 1969 r. zmarł po długich i ciężkich 
cierpieniach w wieku lat 59 mój najukochańszy mąż 
i przyjaciel

6. t P.
PAWEŁ GRABOWSKI

inż. architekt
Pogrzeb odbędzie się we czwartek dnia 4. XII 

1969 r. na cmentarzu w Pucku.
Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu ża­

łoby nastąpi o godz. 8.30.
O czym zawiadamiają pogrążeni w głębokim 

smutku
ŻONA i RODZINA 

1244-G

Dnia 30 listopada 1969 r. 
zmarł po długiej chorobie 
najukochańszy mąż i oj­
ciec

ś. t p.
ZYGMUNT STEFANIAK

Pogrzeb odbędzie się 
dnia 3 grudnia 1969 r. 
o godz. 15 na cmentarzu 
Emaus.

O czym 
pogrążeni 
smutku

zawiadamiają 
w głębokim

Dnia 29. XI 1969 r. zginął śmiercią tragiczną na 
posterunku pracy majster budowy w Malborku

EDMUND GARSTKA
długoletni, ceniony i bardzo łubiany pracownik 

Gdańskiego Przedsiębiorstwa Budowlanego.

CZEŚĆ JEGO PAMIĘCI!

Pogrzeb odbędzie się w dniu 3 grudnia 1969 r. 
o godz. 10.30 na cmentarzu w Malborku.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współczu­
cia składają:

Dyrekcja, POP, Samorząd Robotniczy 
1 załoga GPB

8156-K

SB

żona, syn i rodzina 
1242-G

Koleżance 
JÓZEFIE STEFANIAK

wyrazy głębokiego współ­
czucia z powodu zgonu

składają:

koleżanki i koledzy 
z Działu Eksportu IV 
C. Hartwig SA Gdańsk

1237-G

DYREKCJA PP GDAŃSKICH ZAKŁADÓW GASTRONOMICZNYCH
uprzejmie zaprasza PT Konsumentów do korzystania

Z OBIADÓW ABONAMENTOWYCH 

pożywnych, kalorycznych i tanich z 10 proc. rabatem 
w zakładzie „ŻEGLARZ”

Gdańsk, ul. Waiy Piastowskie 24, telefon nr 31-53-52.
Wykupienie karty abonamentowej w zakładzie „Żeglarz” od godz. 8—17.

8026-K

PRZEDSYLWESTROWY —
kurs tańca nowoczesnego, 
organizuje Akademicki Klub 
Taneczny Politechniki Gdań 
skiej. Początek 5. XII, godz. 
18, aula imienia Juliana 
Marchlewskiego. G-973

„WARTBURGA 1000”, rok 
produkcji 1965, sprzedam. 
Gdańsk, ul. Zamkowa 2 c 
m. 7. G-934

LOKALE

NAUKA
ROZPOCZYNAMY zajęcia 
na kursach mistrzowskich i 
na tytuł robotnika wykwa­
lifikowanego w zawodach 
ślusarz maszynowy, narzę­
dziowy, samochodowy, to­
karz, frezer, instalator 
wod.-kan. i c. o., instala­
tor przemysłowy, elektro­
monter, elektromechanik, 
monter urządzeń chłodni­
czych, stolarz meblowy, bu 
dowlany, tapicer, malarz, 
murarz, zbrojarz, betoniarz. 
WZS „Oświata”, Wrzeszcz, 
ul. Waryńskiego 4, telefon 
41-21-82. K-3028

SPRZEDAŻ
PIEC C. O. „Camino”, 1,1 
m kw„ sprzedam. Tczew', 
ul. Chrobrego 30 lub 31. 
Cena 3300 zł. G-958
TELEWIZOR „Klejnot”, 21 
cali oraz szonę do rozbiór­
ki, sprzedam okazyjnie. 
Gdynia-Orłowo, ul. Olgier­
da 7. S-13122
PIECE C. O., bojlery ~ do 
podgrzewania wody dla 
domków jedno i wieloro­
dzinnych wykonuje warsz­
tat kotlarski Gdynia-Red 
Iowo, Stryjska 1 (b. żwirów 
ma), tel. 22-06-63. S-12944

KAWALER poszukuje poko 
ju w Gdańsku. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń Gdańsk pod 
G-954.
BYDGOSZCZ, śródmieście: 
duże mieszkanie, trzy po­
koje, kuchnia, łazienka, te­
lefon, zamienię na mniej­
sze w trójmieście. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Gdańsk 
pod G-932.

PRACA
DOCHODZĄCA do półrocz­
nego dziecka potrzebna. 
Gdańsk-Nowy Port, Włady­
sława IV 12 b m. 3, godz. 
17—19. G-949

NIERUCHOMOŚCI
POŁOWĘ domu lub miesz­
kanie, względnie mały do- 
mek, wygody, własność, 
sprzedam. Rumia, Rodzie­
wiczówny 4. S-13127

DOM z ziemią, e,5 ha, 
blisko wody i lasu, kupię. 
Gdynia, skrytka pocztowa
333,  S-13123
DOMEK jednorodzinny — 
sprzedam. Potrzebne mie­
szkanie zastępcze wydzie­
lone. Wiadomość tel. 21-76. 
godz. 15—16. P-9R8

MATRYMONIALNE
PANNA, technik lat 22, 
pozna pana do lat 30. Cel 
matrymonialny. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń Gdańsk pod 
MP-970.

LEKARSKIE
DR KRAJEWSKI Stani­
slaw, skórne, weneryczne, 
Wrzeszcz, Marchlewskiego 
13, obok dworca, telefon 
41-06-97. G-202
DR Z. KRAJEWSKI, skór­
ne. weneryczne. Wrzeszcz, 
Grunwaldzka 24, telefon 
41-06-47. G-1057
DR DZIEWANOWSKI, skór 
ne, weneryczne, Gdańsk, 
Sw. Ducha 25-27, telefon 
31-63-88. G-944

PRZETARGI I LICYTACJE

MOTORYZACYJNE
„MOSKWICZA 407” sprze­
dam. Gdynia, Szenwalda 8 
m. 14. S-13125

Spółdzielnia Inwalidów „Przodownik” w Sopocie 
ogłasza przetarg na wykonanie robót remontowych 
w swych sklepach położonych w trójmieście. Przewi­
dziane są roboty murarskie, stolarskie, elektryczne, 
malarskie, dekarskie i ślusarskie. Roboty zlecane bę­
dą sukcesywnie w ciągu całego roku 1970. Termin 
składania ofert w zamkniętych kopertach z napisem 
„Przetarg” do dnia 15 XII 1969 r. do działu admi­
nistracyjno-gospodarczego spółdzielni w Sopocie, ul. 
20 Października 783. Do składania ofert zaprasza 
się przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze i pry­
watne. Otwarcie ofert nastąpi dnia 20. XII 1969 r. o 
godz. U. Zarząd spółdzielni zastrzega sobie prawo wol­
nego wyboru oferenta. 8054-K

PP GZG — GDANSK
uprzejmie powiadamia PT Klientów,

że restauracja

SmSEEE'
kat. II

w Gdańsku-Stogach przy ul. Stryjewskiego 
czynna jest od godz. 13 do godz. 1.

DANSINGI codziennie z wyjątkiem 
poniedziałków od godz. 20—1.

Gra kwartet muzyczny p. k. Stelmaszczyka. 
Telefon zakładu 31-76-23.

K-8015

Przedsiębiorstwo Hydrogeologiczne w Gdańsku, ul. 
Tkacka 11-13 ogłasza przetarg nieograniczony na za­
kup maszyn biurowych do liczenia, w oparciu o 
Dz. U. nr 9/69. poz. 85. W przetargu mogą brać udział 
jednostki państwowe, spółdzielcze 1 osoby prywatne. 
Oferty sprzedaży należy nadsyłać w zalakowanych 
kopertach na adres działu administracyjno-gosoodar- 
czego przedsiębiorstwa. Gdańsk, ul. Tkacka 11-13 w 
terminie do dnia 20. XII 1969 r. komisyjne otwarcie 
ofert nastąpi w dniu 22. XTI 1969 r. o godzinie 12 w po­
koju nr 27. Na maszyny pochodzenia zagranicznego, 
oferowane do sprzedaży przez prywatne osoby, ofe­
renci powinni posiadać świadectwa oclenia. Ogłaszają­
cy przetarg zastrzega sobie swobodny wybór oferen­
ta, bądź uznania, że przetarg nie dał wyników. 
Szczegółowych informacji w sprawie przetargu udziela 
dział a.1rnlnlstra*»vtno-oosoodarczv, tel. 31-33-41 R153-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Gdyńskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysło­
wego w Gdyni, zatrudni zaraz irźwrwra mechanika 
na stanowisko kierownika bazy sprzętu. Uposażenie 
zgodnie z układem zbiorowym ^racy w budownictwie. 
Nie wyklucza się uposażenia specjalnego w zależności 
od nabytego stażu pracy. 7829-K

{DZIENNIK BAŁTYCKI”, Gdańsk, Targ Drzewny 3-7. TELEFONY: centrala — 31-50-41, sekretariat redakcji 31-35-60, dział miejski 31-45-17, dział gosp.-morski 31-53-28, dział terenowy 31-18-97. sekretarz redanu 3127 33,
-Śmiało i szczerze” 31-20-62, hala maszyn 31-28-51, Inne działy łączy centrala, Red. nocna 31-05-71 i 31-35-66. Biuro Ogłoszeń: Gdańsk. Targ Drzewny 3-7, tel. 31-35-80 oraz Gdynia, ul Swiętolańska 9 rei *i #4 75 jp 
ODDZIAŁ REDAKCJI W ELBLĄGU, ul. Grunwaldzka 31, tel. 20-95 ■ Pismo redaguje KOLEGIUM w składzie: Jerzy Matuszkiewicz — redaktor naczelny, J. Królikowski — zastępca redaktora naczelnego, W. Mężnicki -ą 
sekretarz redakcji. R Bolduan, M. Truskoloska ■_ Nakładem Gdańskiego Wydawnictwa Prasowego RSW ..Prasa” ■ Wszelkich informacji w sprawie warunków prenumeraty udzielają placovyki Ruchu'- 1 urzędy
pocztowe ■ Skład i druk Prasowych Zakładów Graficznych RSW „Prasa” w Gdańsku ■ Zam. 1909 _ Ł-*
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W rybackim porcie w Gdyni chronią się nieraz przed złą pogodą kutry 
obcych bander. Na zdjęciu: kutry w porcie.

CAF-Uklejewski

Jakość wyżywienia rybaków
tematem plenum Rady Zakładowej „Dalmoiu“

O jakości artykułów intendentem, przedstawi- ścią nie wymieniliśmy
żywnościowych szczególnie 
mięsa, jaj, warzyw i owo 
•ów dostarczanych na stat 
ki naszej floty handlowej 
i rybackiej przez „Ealto-

cielami „Baltony” i dopro wszystkich! 
wadzić do zlikwidowania 
narzekań. Poza tym cho­
dzi przecież także o prowa

nę”, mówiono dziesiątki ra nej gospodarki złotymi i 
Zastrzeżenia są po- dewizami...

ważne i, co gorsza, nie by 
ty przez dostawcę brane 
pod uwagę, na co wskazu 
ją wciąż jeszcze powtarza­
jące się interwencje.

kontroli rewidentów 
ZGR i „Dalmoru”, na 
podstawie protokołów ze 
statków i rozmów z zało­
gami — postanowiono od­
być specjalne plenum Ra 
dy Zakładowej „Dalmoru” 
poświęcone temu temato­
wi. Wzięli w nim udział, 
obok członków rady, prze-

A jakie zostały sformu­
łowane wnioski?

Wymienię tylko niekitó- 
dzenie bardziej oszczęd- re. Poza oczywistymi, a

skierowanymi pod., adresem 
„Baltony”, dotyczącymi o- 
bowiązku przestrzegania 
dostaw artykułów I jako­
ści, rybacy widzą koniecz 
ność regulowania przydzia 
łu owoców cytrusowych. 
Proponują, aby statki mo­
gły uzyskiwać przed wyjś­
ciem w rejs zezwolenie na 
uzupełnienie niezbędnej ilo 
ści świeżych jarzyn i owo 
ców w portach zagranicz­
nych. Przyjąć zasadę, że 
statki wychodzące w mo­
rze muszą być zaopatrzone

Oczym mówili na ple­
num przedstawiciele 

rybaków?
Narzekania obracają się

OSZŁO do tego, że po głównie wokół złej jakoś­
ci mięsa, jaj, warzyw i 
owoców. Chodzi o to, że 
dostarczane na statki arty­
kuły nie są pierwszej ja­
kości, a taką gwarantują 
rybakom normy zakłado­
wego układu pracy i za­
rządzenie Min. Żeglugi z
7. XII 1954 r. Ponadto w kiszonki, które
„Baltona” dostarcza żyw- wpływają na urozmaicenie

wodniczący^rad oddziało- "ność w dniu wyjścia stat- posiłków, ą więc J zdro­
wych i ddfegaci żywno- wotność załóg. Pod adre­

sem „Baltony” wysunięto
ku w morze, co utrudnia 

ściowi ze statków rybac- skontrolowanie przez in 
kich, intendenci i lekarze tendenta i służbę hotelową wniosek wcześniejszego do 
okrętowi, a także przed- jej jakości. W rezultacie starczania żywności, w ce- 
stawiciele „Baltony”. statek zabiera na 100 dni umożliwienia kontroli

Rozmawiamy na ten te- np. mokre ziemniaki, co jej jakości. Zobowiązano 
mąt z wiceprzewodniczą- powoduje ich stan gnilny intendentów i służbę hote

(„Carina”), a nawet towa- Iową statków do przepro- 
ry dyskwalifikowane przez wadzania takiej kontroli, a 
san.-epid. („Columba”), mię w razje stwierdzenia fo­
so złej jakości („Pegaz ) i waru złej jakości, obciążę

cym rady zakładowej Hen 
rykiem ADAMOWICZEM: 
Jaki był powód zaintere­
sowania się sprawą wy­
żywienia załóg na jadnost inne artykuły III, zamiast ^Baltony”. Wnioskowa
kach rybackich? I kategorii. Jest to przy

Od dłuższego czasu te- czyną słusznych narzekań 
matem wszystkich dysku- załóg i... co nie jest bez 
sji na siatkach, a także na znaczenia, przekroczenia 
zebraniach załogowych, by 
ła zła jakość wyżywienia 
i wiążące się z tym spra­
wy. Stało się to już na­
wet tematem posiedzenia 
Egzekutywy KZ PZPR, a 
obecnie i rada zakładowa 
postanowiła poświęcić te­
mu obrady plenum, prze­
analizować na nim pro­
blem wspólnie z głównym

no też stworzenie odpo­
wiednich warunków ma­
gazynowych do składowa­
nia żywności zwracanej 
ze statków w przypadkunorm finansowych. Prze­

prowadzona przez komisję skrócenia rejsu 
wewnętrzną kontrola spo­
życia ogórków i kiszonej 
kapusty wykazała, że na 
przetwórniach wynosi ono 
24—43.7 proc., na burtow- 
cach zaś 19,3—76,7 proc. z

Nie zabrakło wniosków 
pod adresem działu gl. 
intendenta „Dalmoru”. Do
magano się m. in. skutecz 
niejszego i zgodnego z za­

wodu... niskiej jakości potrzebowaniem załatwia­
nia zamówień ze strony 
statków. Mówiono też o

Rekonstrukcfa zamku
Historyczny zamek w Uży, 

założony w 1340 r. przez bi­
skupa Jana Grota, będzie w 
najbliższych latach zrekonstru­
owany. Plan odbudowy prze­
widuje m. in. podniesienie mu 
rów o ok. 3 m, zabezpiecze­
nie istniejącej jeszcze baszty 
oraz połączenie całego obiektu 
w Jeden wielki ośrodek tury­
styczny. Przewiduje się poza 
tym udostępnienie turystom 
zawiłych lochów i piwnic, w 
których zamierza się urządzić 
kawiarnię i restaurację.

1 min ?ł za upolowane
jelenie karpackie

W tym roku na terenie 
Bieszczadów oraz w powiatach 
Nisko, Lubaczów i Przemyśl w 
woj. rzeszowskim 20 myśli­
wych zagranicznych odstrzeliło 
łącznie 30 jeleni - byków. Za 
zdobyte trofea myśliwskie 
zagraniczni amatorzy polowań 
na jelenia karpackiego za­
płacili blisko 1 min zl.

5 wieńców z odstrzelonych je 
leni zakwalifikowano do zło­
tych medali, zaś 8 do srebr­
nych.

P
kiszonek.

Jeśli statkowi-przetwórni do 
starczy się nadpsutą żyw­
ność, np. mięso, po pewnym 
czasie staje się ono nie do 
użytku. W czasie długiego 
rejsu zastępuje się je rybami 
— dobrze, że rybacy mają ich 
pod dostatkiem. Gorzej, je­
śli zabrana z portu kiszon­
ka, od połowy beczki okazu­
je się nadpsuta; czym ją za­
stąpić? Ograniczone zakupy 
dokonywane za granicą opła­
cane są dewizami, w przy­
padku burtowców żywność 
kupuje się na statkach-ba- 
zach za złotówki. Ale jedno 
i drugie podraża koszty prze 
znaczone na utrzymanie za­
łogi. Zła jakość zabieranej z 
kraju żywności staje na prze 
kór oszczędnej gospodarce.

Towar dostarczany jest 
przez „Baltonę” w opako­
waniach nie przystosowa­
nych do składowania w 
warunkach morskich, nie 
chronią one żywności 
przed zepsuciem, nie za­
pewniają też możliwości 
higienicznego przekazania 
jej na inne statki na ło­
wisku.

Na plenum mówiono 
także o potrzebie zaopatry 
viania załóg w mydło na 
cały rejs, a nie jak dotąd 
na 60 dni, co zmuszało do 
zakupów mydła za dewi­
zy na pozostałe dni rejsu.

Jak z tego wynika, 
spraw do załatwienia 
związanych z zaopatrze­
niem załóg rybackich w 
żywność i inne artykuły 
codziennego użytku, zebra 
ło się mnóstwo, z pewno-

potrzebie wykorzystania o- 
kresu wyczekiwania w re 
zerwie na szkolenie kucha 
rzy okrętowych w celu 
podwyższenia ich kwalifi­
kacji zawodowych w za­
kresie technologii sporzą­
dzania posiłków.

Rozmawiała:
M. LENG

28 listopada zamieściliśmy odpowiedź kustosza 
Muzeum Zamkowego w Malborku mgr Bronisława 
Mieszkowskiego na postawione przez redakcję py­
tanie: — czy odnalezione w woj. wrocławskim wi­
traże, które były przedmiotem nielegalnego han­
dlu w tamtejszej ,,Desie”, mogą pochodzić z Mal­
borka? Zdaniem pracownikóio naukowych muzeum 
jest to rzeczą icatpliwą. Niemniej dyrekcja mu­
zeum występuje do odpowiednich władz we Wro­
cławiu o bliższe informacje na ten temat.

||DZYSKANIEM tych się witrażami, ilustrujący- 
3 * cennych zabytków za- mi Nowy Testament. Uwi- 

interesowane jest nie tyl- docznione przez nieznanego 
ko Muzeum Zamkowe, ale mistrza na szkle obrazy 
całe społeczeństwo Wybrze przedstawiały życie rodzi- 
ża. Dlatego też chcielibyśmy ny boskiej, postacie apo- 
przedstawić dziś naszym stołów oraz różne sceny 
czytelnikom krótką histo- figuralne. W każdym ok- 
rię zaginionych witraży, a nie znajdowały się 24 tzw.
przede wszystkim poinfor­
mować o tym, kiedy mniej 
więcej, gdzie i w jaki spo­
sób one znikły. Może te

kwatery, czyli razem 264 
szkła. Jak długo XIV-wie- 
czne witraże trwały w 
nieuszkodzonym stanie, tru

okoliczności dadzą pewne dno powiedzieć. Wiadomo 
wskazówki, dla poszukiwań jedynie, że przez 20« naj-
cennych zabytków.

Zaginione witraże zdobi­
ły wzniesioną w XIII wie­
ku kaplicę zamkową, roz-

bliższych lat omijały ]e 
dziejowe burze, gdyż jesz­
cze w 1565 roku 10 okien 
znajdowało się w dobrym

budowaną 100 lat później stanie. Na pewno natomiast
w spory kościół pod wez­
waniem Najświętszej Marii

wiadomo, iż dotknął je 
srogo wraz z zamkiem, wo-

ranny .lest to Świątynia , los 2a najazdów

jak świadczą historyczne szwedzkich, a pozme] pod- 
zapiski, okna te pokryły czas kampanii Napoleona.

Nowe cenne linienie lecznicze
Bomba kobaltowa
w gdańskiej A HI

Jak już swego czasu in­
formowaliśmy, Akademia 
Medyczna w Gdańsku 
wzbogaci się w najbliż­
szej przyszłości o cenną

wana. Pomieszczenie to, 
w postaci bunkra betono­
wego, o grubości ścian 
około 1,20 metra, załoga 
GPBM wykonała poza

aparaturę do leczenia planem produkcyjnym bie 
schorzeń rakowych — Te- żącego roku. 
legamma Terapia, to jest Wkrótce rozpocznie się 
tzw. bombę kobaltową. montaż tego cennego u- 

W ostatnich dniach li- rządzenia. Potrwa on ok. 
stopąda Gdańskie Przed- 3 miesięcy i będzie prze- 
siębiorstwo Budownictwa biegać w trzech etapach. 
Miejskiego przekazało Aka Uruchomienie aparatury 
demii specjąlne pomiesz- planuje się na koniec. I 
czenie, w którym apara- kwartału 1970 r. *
tura ta będzie zainstalo- J. O.

Na „Stefana Batorego“ 
czekają remontowcy gdańscy

Załoga Gdańskiej Stocz- modernizacji urządzeń prze 
ni Remontowej oczekuje ciwpożaroWych, co wiąże 
wkrótce wejścia „Stefana się z uzyskaniem przez 
Batorego”. Nasz flagowiec „Stefana Batorego” u- 
po zakończeniu ostatniego prawnień wynikających z 
rejsu, będzie poddany dru określonej konwencji.
giemu etapowi przebudo­
wy oraz remontowi kla-

Poza remontem klaso­
wym siłowni remontowcy

sowemu. Przewiduje się, gdańscy dokonają budo-
iż jego postój w gdańskiej 
„remontówce” będzie trwał
od 17 grudnia do 20 mar­
ca przyszłego roku.

Zgodnie z planem ro­
bót nastąpi dalszy ciąg 
modernizacji statku. M. 
in. wykonany ma być bar 
myśliwski, tzw. karczma 
polska i różne prace zwią 
zane z wykończeniem sali 
kinowej. Przewiduje się 
także przebudowę pomiesz 
czeń załogowych.

Duży zakres pracy prze­
widziano w dziedzinie dru 
giej części przebudowy i

Pod patronatem ZMS

M/t „Crater“ przoduje
Do trawlerów-przetwór- wania. Dyscyplina pracy, 

ni gdyńskiego armatora, zachowanie się członków 
które już w październiku załogi w obcych portach, 
br. wykonały roczny plan poszanowanie mienia spo- 
połowów należy oprócz łecznego na statku oraz
m/t „Apus”, „Kastor”, „Fe­
niks”, „Columba”, „Gen. 
Rachimow”, „Carina”, „Jo­
wisz”, także m/t „Crater”. 
Jest to jednostka pracują­
ca pod patronatem ZMS 
w 50 proc. obsadzona za­
łogą młodzieżową.

dbałość o jego sprawność 
i wygląd, świadczą najle­
piej o morale załogi tego 
młodzieżowego statku.

Załoga „Cratera” po po­
wrocie z łowiska, spotkała 
się wczoraj z kierownic­
twem „Dalmoru” w Klu-

M/t „Crater” należy do bie Morskim na uroczysto- 
rzędu najlepszych jedno- ści zorganizowanej dla 
stek „Dalmoru” pod wzglę niej przez Radę Zakłado- 
dem osiągnięć ekonomicz- wą „Dalmoru”. 70 człon- 
nych i społecznych. Stosun kom załogi wręczono 
ki międzyludzkie między srebrne odznaki Brygady 
członkami załogi a kierów Pracy Socjalistycznej im. 
nictwem statku, mogą słu 25-lecia PRL. 
żyć za wzór do naślado- M. L.

wy siłowni portowej. Dzię 
ki temu nowemu urządzę 
niu statek podczas postoju 
w portach będzie dyspono 
wał własną energią elek­
tryczną i cieplną.

(sta)

Pierwsze 
lodf 
na Bałtyku

Na Bałtyku pojawił się 
pierwszy lód. Wprawdzie, 
w szkierach Zatoki Botnic 
kiej występował on już z 
początkiem listopada, ale 
wtedy znikł szybko pod 
wpływem kilkudniowego 
ocieplenia.

Tym razem, mimo że je 
szcze cienki, ale o charak­
terze stałym, wciąż nara­
stającym, zajął wody szkie- 
rów Zatoki Botnickiej i 
jest już prawdziwym zwia 
stunem zimy na Bałtyku.

Dla żeglugi lód ten nie 
stanowi jeszcze przeszko­
dy. Mimo to Szwedzi i Fi­
nowie skierowali do akcji 
pierwsze dwa lodołamacze, 
licząc się z tym, że słab­
sze jednostki mogą już po 
trzebować pomocy. Jeden 
z lodołamaczy działa w re­
jonie Lulei, a drugi — por 
tu Kemi.

(sta)

Gdy w XIX wieku przystą 
piono do restauracji Zam­
ku, najpierw Średniego, a 
później Wysokiego, w ko­
ściele pozostały szczątki 
oszklenia. Podczas odbudo­
wy uzupełniono je w la­
tach 1888—1890 również 
XIV-wiecznymi szklanymi 
malowidłami, nabytymi ze 
starych klasztornych ko­
ściołów w Toruniu i Cheł­
mnie oraz witrażami wyko 
nanymi współcześnie w 
Lipsku i Kwedlinburgu, na 
wzór chełmińskich. Ile 
wstawiono kwater XIV- 
wiecznych, a ile XIX-wiecz 
nych, o tym dokumenty z 
odbudowy milczą.

tym stanie witrażowe 
■* okna dotrwały do wy 

buchu II wojny światowej 
i przetrwały ją aż do pa­
nicznej ucieczki hitlerow­
skich hord w 3345 roku. 
Wiadomo, iż hitlerowcy 
przystępując do ewakuacji 
Prus poczynili przygotowa­
nia, ażeby wywieźć, obok 
innych skarbów sztuki, 
także zabytkowe przedmio­
ty z Zamku Malborskie- 
go, w tym i cenne witra­
że. Zostały one wówczas 
zdemontowane i zapakowa­
ne do skrzyń. Hitlerow­
com nie udało się jednak 
dokonać w pełni zaplano­
wanej grabieży, gdyż Ar­
mia Radziecka zajmowała 
w forsownym marszu je­
dno miasto za drugim. Mai 
bork odzyskał wolność 26 
stycznia, wraz ze Sztu­
mem, Tolkmickiem i Dzierz 
goniem. 30 stycznia został 
wyzwolony Kwidzyn, a 9 
lutego Elbląg. Przemawia 
to za tym, iż oszklenie 
zamkowego kościoła pozo­
stało w Malborku. Infor­
macje pochodzące od lu­
dzi, którzy zjawili się w 
mieście w pierwszych 
dniach po wyzwoleniu po­
dają, że skrzynie z witra­
żami leżały w tym czasie 
pod kościelną wieżą. 
Wkrótce, niestety, ptdły łu 
pem szabrowników. Że tak 
istotnie się stało s^dadezv 
historia odzyskania 68 
kwater/ w tym 3)2 XIV- 
wiecznych. A przedstawia 
się ona następująco:

Na przełomie lat 1945—1345 
do ówczesnego proboszcza Ko­
ścioła pod wezwaniem Sw. 
Jerzego w Malborku, ks. Sa­
wickiego zgłosił się nieznany 
osobnik z propozycją sprzeda­
nia kościelnych witraży. Ks. 
Sawicki powiadomił o tym 
ówczesny Wojewódzki Urząd 
Konserwatorski w Toruniu, w 
wyniku czego zwrócono się 
o odpowiednie środki do Mi­
nisterstwa Kultury. Nim jed­
nak nadeszły z Warszawy de­
cyzje, ks. Sawicki odkupił ofe 
rowane witraże z własnych za­
sobów, by je jak najszybciej 
uchronić od dalszego zniszcze­
nia. Sprzedający napomvkał 
przy dokonywaniu transakcji, 
iż posiada wiecej „takich 
szkieł” i zgłosi się z następ­
nymi, gdy będzie potrzebował 
pieniędzy. Więcej jednak nie 
poiawił się. Kim był. gdzie 
zniknął — pozostało tajemnicą 
nie odkrytą do dziś.

Rozmawialiśmy o
tym z zastępcami ko­

mendanta powiatowego Mi 
licji Obywatelskiej w Mal­
borku kpt. Józefem Świąt­
kiem i kpt. Janem Unic­
kim, sprawdzając możli­
wość prawdopodobieństwa 
najbardziej rozpowszechnio 
nej wersji o śmierci sza­
brownika, który zagarnął 
witraże. Wersja ta głosi, iż

był to osobnik podejrzany 
o inne przestępstwa. Are­
sztowany miał wyskoczyć 
w czasie transportu koło 
Prabut z pociągu i dostać 
się pod koła wagonu. Opo­
wieści tej nie towarzyszą 
jednak żadne dowody. Krą­
ży jednocześnie pogłoska,- 
iż w szaber witraży za­
mieszany był największy 
ówczesny kombinator mal- 
borski, który na przełomie 
lat 1945/46 prowadził re­
staurację koło zamku; 
Człowiek ten brał ślub W 
Malborku, którego świadek 
jeszcze żyje i mieszka W 
tym mieście. Ale i po po­
dejrzanym restauratorze 
zaginął całkowicie ślad. 
Prowadzone za nim raz 
po raz poszukiwania utru­
dnia fakt, iż żenił się on 
w Malborku pod fikcyj­
nym nazwiskiem Zarzyc­
kiego. Niektóre opowieści 
umiejscowią ją nawet osa­
dy, w których przebywał 
witrażowy skarb. Jedną z 
takich miejscowości miała 
być Dąbrówka Malborska, 
gdzie skrzynie z witrażami 
zostały rzekomo zakopane 
koło kuźni, a później za­
brane konnym wozem. Do 
dziś napływają jeszcze in­
formacje o rzekomych śla-* 
dach pobytu i wędrówek 
zamkowych witraży.

Czy się odnajdą kiedyś, 
co z nich zostało? Oko­
liczni mieszkańcy wciąż 
jeszcze przynoszą do mu­
zeum poszczególne zabyt­
kowe przedmioty, które roz 
prószyły się w wojennej 
zawierusze na pobliskim 
terenie. Czy zdarzy się pe­
wnego dnia, iż ktoś przy­
niesie szklaną płytkę, któ­
ra mimo zniszczenia na­
prowadzi na tak pożądany 
trop po cennym XIV-wiecz 
nym dziele sztuki? Na­
dzieje są bardzo nikłe, ale..,-

Józef OGRODNIK

Kurs prawa pracy
Wiele nieporozumień w 

stosunkach pracy, jak wyka­
zuje praktyka, powstaje na 
skutek nieznajomości przepi­
sów prawa wśród pracowni­
ków administracyjnych. Na­
leżyta znajomość tych prze­
pisów jest niezbędna dla kie 
równików przedsiębiorstw o- 
raz innych zakładów, dla pra 
cowników komórek zatrud­
nienia i płac oraz działów 
kadr, a także dla aktywu 
związkowego. Chcąc przyjść 
tym wszystkim pracownikom 
z pomocą Zrzeszenie Prawni­
ków Polskich organizuje, 
przy współpracy CRZZ, od 
szeregu lat, kursy prawa 
pracy.

Obecnie zarząd gdańskiego 
okręgu tego zrzeszenia orga­
nizuje, w porozumieniu z 
WKZZ, kolejny taki kurs na 
Wybrzeżu. Szkolenie trwać bę 
dzie 5 miesięcy, od połowy 
stycznia do czerwca przysz­
łego roku. Zakłady pracy, za­
interesowane dokształcaniem 
pracowników w tej dziedzi­
nie, mogą składać zgłoszenia 
w sekretariacie Zarządu O- 
kręgu ZPP w Gdańsku, ul. 
Świerczewskiego 30, pokój 
135, teł. 32-13-63, w termi­
nie do 15 grudnia 1969 r. 
Oplata za kurs wynosi 500 zl 
od uczestnika.

J. O.

W przededniu dorocz­
nego święta Barburki w 
Domu Kultury kopalni 
Milowice wręczono gór­
nikom honorowe szpa­
dy górnicze.

CAF-Seko
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Przygotowania handlu do świąt

A jak ul
We wczorajszym numerze „Dziennika” zaznajomiliśmy 

naszych czytelników z ogólnokrajową sytuacją w zakre­
sie zaopatrzenia przedświątecznego w artykuły spożyw­
cze. Dziś podajemy szczegóły interesujące mieszkańców 
województwa gdańskiego. Informacje, jakie otrzymaliśmy 
w Wydziale Handlu Prezydium WRN nastrajają raczej 
optymistycznie, bowiem wysokość dostaw mięsa, wędlin, 
drobiu powinna zabezpieczyć zapotrzebowanie, zważyw­
szy, procentowy wzrost ilości tego towaru w porówna­
niu z analogicznym okresem ub. roku.

Przy ul. 20 Październi­
ka róg ul. Kochanowskie­
go powstają 2 budynki 
wg projektu mgr inż. 
arch. Janusza Kowalskie­
go, które zostaną oddane 
do użytku jeden na pu- 
czątku, a drugi w połowie

przyszłego roku. W na­
stępnych latach w tym 
mie. scu powstaną dalsze 3 
budynki. Są to budowy 
Nauczycielskiej Spółdziel­
ni Mieszkaniowej.

Fot. Wł. Nieżywi ński

T o i o w o
Na trasie sopot — Oliwa 

kursują (choć różnymi trasa­
mi) dwa autobusy: 117 1 122. 
Zbiegają się ich drogi przy 
ul. 20 Października z tym 
jednak, że przystanki ustawio­
no oddzielnie.

Wóz 122 zatrzymuje się piuy 
wylocie ul. Armii Czerwonej w 
ul. 20 Października. Wóz nr 
117 przed pętlą trolejbusową —
0 50 m od tegoż przystanku. 
Czekający patrzą to tu to tam
1 w zależności od tego, który 
autobus nadjedzie pierwszy 
korzystają z jego usług. Odby­
wa się bieg sprinterski.

Czy nie ma rzeczywiście 
możliwości ustawienia obu 
przystanków w jednym punk­
cie, by ułatwić życie osobom 
zmuszonym do korzystania ze 
środków lokomocji WPK GG?

(o)
CZEKAJĄ NA KIOSK

Od bardzo już długiego cza­
su mieszkańcy Małego Kacka 
— ul. Sieradzkiej, czekają na 
uruchomienie obiecanego kio­
sku spożywczego. Obecnie ar­
tykuły pierwszej potrzeby mu­
szą dźwigać ze sklepów w 
Orłowie lub nawet zaopatry- 
W i się w nie w Gdyni lub 
Gdańsku w zależności od miej 
sca pracy. Wracanie do do­
mów z ciężkimi siatkami nie 
należy zaś do przyjemności. 
Może kłopotami mieszkańców 
tej dzielnicy Gdyni zaintere­
suje się spółdzielczość inwa­
lidzka;

GDZIE MOŻNA KUPIĆ?
Choć żyjemy w dobie po­

dróży kosmicznych, często nie 
można kupić w sklepach trój­
miasta najbardziej pospolitych 
I od lat znanych artykułów. 
Tym razem chodzi o basen 
dla ludzi obłożnie chorych

przebywających w domu. Nie 
dostanie się go nigdzie, ani w 
drogerii, ani w sklepie „1001 
drobiazgów”, ani w sklepach 
z art. szklanymi czy gospo­
darstwa domowego.

Podobno w kraju nie produ­
kujemy tego typu „urządzeń”. 
Szkoda — ludzi chorych, sta­
rych, jest sporo, a produkcja 
basenów raczej prosta. Szcze­
gólnie, źe mamy do dyspo­
zycji właśnie tworzywa, z któ 
rych potrafimy wytwarzać 
przedmioty bardziej skompli­
kowane ód prostego basenu 
czy „kaczki”. (a)

CIEMŃO WSZĘDZIE
Jak to co roku bywa, z 

chwilą nastania jesienno-zimo­
wych wczesnych zmierzchów, 
latarnie uliczne ogłaszają 
swym użytkownikom strajk.

Takie właśnie „strajkujące” 
uliczne latarnie elektryczne 
znajdują się w Sopocie przy 
ul. 20 Października na odcin­
ku od tunelu przy ul. Mon­
te Cassino do ul. Malczew­
skiego. Jest ich w sumie 12. 
Równie ciemny jest sam 
wjazd na ul. Malczewskiego, 
mimo świecącej tu latarni. Złe 
ustawienie oświetlenia powo­
duje, że kierowcy powodują 
się przy wjeździe raczej wy­
czuciem niż widocznością.

Wydaje się, źe ów latarnia- 
ny strajk można łatwo zli­
kwidować, kierując tu grupę 
elektromonterów, szczególnie 
że zakład mający w swej ge­
stii miejskie oświetlenie znaj­
duje się właśnie w... Sopocie.

(a)

Ogółem województwo 
gdańskie otrzyma w grud 
niu 4730 ton mięsa i wę­
dlin (27 ton więcej niż w 
grudniu 1968 r.). Z tej puli 
34 proc. mięsa i wyrobów 
mięsnych będzie rozpro­
wadzane tuż przed świę­
tami, w dniach od 21 bm. 
do końca miesiąca. Przy 
sposobności informujemy, 
że w przedświąteczną nie­
dzielę i poniedziałek wszy 
stkie sklepy mięsne będą 
czynne, natomiast w sobo­
tę poświąteczną otwarte 
będą jedynie mięsne skle­
py dyżurujące.

Nie każdy dom jest już 
zasobny w lodówkę i nie 
w każdym mieszkaniu jest 
balkon, gdzie można by 
ewentualnie przetrzymać 
przez parę dni mięso, toteż

Co na to San-Epid?
Wokół terenu Zakładów 

Mięsnych w Gdańsku znaj 
dują się domy mieszkalne, 
których lokatorzy zmusze­
ni są do wdychania wyzie 
wów wywożonego na plat­
formach samochodowych 
parującego nawozu. Od kil 
ku tygodni platformy te u- 
stawiane są tuż obok par­
kanu ZM, sąsiadującego z 
budynkami mieszkalnymi 
przy ul. Dziewanowskiego.

Lokatorzy interweniowa­
li telefonicznie w tej spra­
wie 20 bm. bezpośrednio u 
dyrektora zakładów. Mimo 
otrzymanego zapewnienia, 
że dyrekcja wyda pracow­
nikom. zakaz ivywozenia 
w pobliże dom,ów nawozu, 
do dziś nic się nie zmie­
niło.

Dodajmy przy okazji, że 
całe podwórze ZM jest moc 
no zaniedbane, łącznie z 
rozwalonym i załadowa­
nym po brzegi śmietnikiem, 
co również daje się we zna 
ki lokatorom z ul. Dziewa­
nowskiego.

Sprawa wymaga więc in 
terwencji San.-Epid.,
gdyż to co się dzieje obec­
nie urąga podstawowym 
zasadom higieny i przepi­
som sanitarnym, a jak wi­
dać — na interwencje, sa­
mej dyrekcji Zakładów 
Mięsnych liczyć nie moż­
na...

0 tym warto wiedzieć
DZIŚ W TRÖJMIESCIE

W Klubie GTPS w Gdań­
sku o godz. 13 koncert pt. 
5,A propos Georges Brassens”. 
Opracowanie Jan Gawlik.

Klub „Wanoga” zaprasza na 
prelekcję mgr Zielińskiego pt. 
ł,Zabytki Węgier” o godz. 19 
do Klubu Turysty PTTK w 
Gdyni. Wyświetlane będą prze 
zrocza z wędrówek po Poje­
zierzu Kaszubskim.

W osiedlu im. Janka Kra­
sickiego w Oliwie przy ul. 
Rodakowskiego 3 odbędzie się 
o godz. 19 zebranie organiza­
cyjne oddziału GTPS i otwar­
cie wystawy malarstwa M. 
Romańczuka.

SESJA DRN 
W GDANSKÜ

Dziś o godz. 9 odbywa się 
zwyczajna sesja DRN — Por­
towa w Nowym Porcie (Staro­
wiślna 3) poświęcona uchwa­
leniu planu gospodarczego i 
budżetu dzielnicy na 1970 r.

We Wrzeszczu przy al. 
Grunwaldzkiej 139 o godz. 9 w 
dniu 5 bm. odbędzie się sesja 
DRN — Wrzeszcz, której tema­
tem będzie uchwalenie planu 
finansowo - gospodarczego 
uzielnicy.

SPADEK
CIŚNIENIA WODY

W związku z pracami na 
ujęciu prowizorycznym nastą­
pi spadek ciśnienia wody i 
ewentualny jej brak na wyż­
szych piętrach w dzielnicach: 
Orunia, Śródmieście i ul. Kar­
tuska od 3 bm. do godzin ran­
nych w dniu 6 bm.

GDANSK, Teatr Wielki, „Bo­
lesław Śmiały”, g. 19. SOPOT, 
Kameralny, „Lato”, g. 19.

GDANSK „Leningrad”, „Win 
netou i Apanae-’1”. hi*. od 11
1., g. 10, 12.30; „Topkapi”,
USA, od 16 1., g. 15.30, 17.45, 
20. „Kameralne”, „Czworokąt 
śmierci”, czes., od 16 1„ g. 16,
18, 20. „Kosmos”, „Nie wspo­
minać o przyczynie śmierci”, 
Jug„ od 18 1„ g. 18, 20; „Elza 
z afrykańskiego buszu”, ang., 
od 11 1., g. 16. „Drukarz”, 
„Fantomas contra Scotland 
Yard”, fr„ od 14 łat, godz. 17,
19. „Piast”, „Panna młoda 
w żałobie”, fr„ od 18 1., g.
15.30, 17.45, 20. „Mnftawa”, „Na 
tropie sokoła”, NRD, od 14 1., 
g. 15.30, 18, 20.15. „Gedanla”, 
„Panie i panowie”, wł., od 18
1., g. 15.45, 18, 20.15. „Przy­
jaźń”, „Trzy dni Wiktora 
Czernyszewa". radź* od 14
g. 17, 20. „Wrzos”, „Upiór z 
Morrisville”. czes.. od 14 1., 
g. 18, 18, 20. „7ak”, „Polowa­
nie na muchy”, poi., od 18 1.,

15.45, 18. 20.15.
WRZESZCZ „Znicz”, „Bunt 

na Bounty", USA, od 14 1„ g.
15.30, 19. „Bajka”, „Kobieta 
wąż”, ang., od 16 1„ g. 10,
12.30, 15, 17.30, 20. „Tramwa­
jarz”, „Ryszard Lwie Serce i 
krzyżowcy”, USA, od 14 1„ g. 
16, 18, 20. „Zawisza”, „Obcy 
w domu”, ang., od 18 1„ g. 
1". 19.15.

NOWY PORT „1 Maja”, -
..Dzieslą a ofiara”, wł.i od 18
1.. g. 18.05, 20.05.

OLIWA „Delfin”* „Bokser i

śm erć”. czes., od 16 1., g.
15.45. 18, 20.15.

SOPOT „Polonia”, „W peł­
nym słońcu”, fr., od 18 1., g.
17.45, 20; „Przygoda małej wy 
dry”, USA, od 7 lat, g. 15.30.

GDYNIA „Warszawa”, „Tyl 
ko umarły odpowie”, poi., od 
16 lat, godz. 11, 13.15, 15.30,
17.45, 20. „Atlantic”, „Ży­
rafa w oknie”, czes., od 7 1., 
g. .15.30; „Doktor Glas”, s^wedz., 
od 18 L, g. 17.45, 20. „Neptun”,
„Start”, belg., od 16 1., g. 16, 

18, 20. „Marynarz”, „Zemsta
hajduków”, rum., od 16 1., g. 
17, 19. „Fala”, „Wielki wąż 
Chingachgook”, NRD, od 11
1., g. 16, 18, 20. „Promień’,
„Morderca na zawołanie”, 
NRD od 18 1., g. 17.45, 20;
„Sprawa do załatwienia”, poi., 
od 7 1„ g. 16. „Klubowe”, 
„Agent o dwóch twarzach”, 
fr. od 14 1., g. 18. „Jagienka”, 
„Pomyłka szpiega”, radź., od 
14 1., g. 17; „Dżingis Chan”, 
ang., od 16 1„ g. 19.30. „Me­
wa”, „Grunt to zdrowie”, fr., 
od 1 1., g. 19.

RUMIA „Aurora”, „Opera­
cja św. January”, wł., od 16 1., 
g. 18, 20.

GDANSK — apt. nr 100. ul. 
Jaskółcza 16; WRZESZCZ — 
apt. nr 51, al. Grunwaldzka 128; 
OLIWA - apf. nr 17, ul. Ka­
prów 4; SOPOT — apt nr 15, 
ul. Boh. Monte Cassino 21: 
GDYNIA - apt. nr 54. ul. 22 
Lipca 42.

STAŁY DYŻUR PEŁNIĄ: 
GDANSK - apt. nr 83, al. 
Zwycięstwa 49; NOWY PORT 
— apt. nr 4. ul. Oliwska 83: 
STOGI — apt. nr 20, ulica Ho­
ża 12; ORUNIA - apt. nr 21, 
ul. Jedn. Robotniczej Ul: 
ORŁOWO — apt. nr 20, ulica 
Boh. Stalingradu 66.

Ostry dyżur pełnią: I Kli­
nika Chirurgiczna z II Kli-

dobrze, że handel przygoto 
wuje więcej mięsnego to­
waru na ostatni okres 
przed świętami. Wcześniej 
natomiast można będzie 
spokojnie zaopatrzyć się w 
surowe wędliny wędzone, 
Tzw. wędzonki surowe w 
większej masie znajdą się 
w sklepach już od 15 bm., 
gotowane zaś od 19 bm. 
Szynek wędzonych j suro­
wych będzie w tym roku 
tyle samo, ile było w u- 
biegłym, a pamiętamy do­
brze, że wówczas stklepy 
nie rozsprzedały wszyst­
kich wędlin, w tym i szy 
nek.

Smakoszy drobiu ucie­
szy zapewne informacja o 
poważnym zwiększeniu do 
staw. Ogółem nasz wybrze 
żowy handel będzie dyspo 
nować 400 tonami drobiu 
(50 proc. więcej niż w gru 
dniu ub. roku). Uprzedza­
my jednak, że asortymen­
towo przeważać będą kur­
czaki, sporo będzie też kla­
czek, mniej natomiast indy 
ków i gęsi.

A co z karpiem? W tym
roku tradycji wigilijnego 
stołu stanie się zadość, 200 
ton świeżego karpia powin 
no w zupełności zaspokoić

nasze apetyty. Nie przewidu 
je się także kłopotów z po 
dążą jaj i artykułów mle­
czarskich.

Władze handlowe wyda 
ly zarządzenie zobowiązu­
jące detalistów i hurtow­
nie do zakończenia świąte 
cznych dostaw towarów do 
sklepów spożywczych do 
10 bm. Każdy więc sklep 
musi posiadać odpowiedni 
zapas artykułów pierwszej 
potrzeby jak: mąka. cukier, 
sól itd. oraz artykułów typo 
wo świątecznych: przypraw 
do ciast, przetworów owo­
cowych i warzywnych itip. 
Z przysmaków importowa­
nych już ukazały się w 
sprzedaży pomarańcze, ro­
dzynki, migdały. Nie ma 
powodów do obawy, że 
zbraknie cytryn (63 proc. 
więcej w tym roku) czy 
śliwek suszonych na pew­
no jednak nie będzie pełne 
go pokrycia popytu na orze 
chy i figi.

Święta bez choinki to 
„żadne” święta, toteż w 
tym roku handel woj. 
gdańskiego przygotowuje 
78 tys. sztuk drzewek. Bę­
dzie ich o 2 tys. więcej niż 
w ub. roku. Zwiększyły 
się także dostawy komple­
tów kolorowych żarówe- 
czek i ogni sztucznych. 
Korzystnie zapowiada się 
zaopatrzenie w deficytowy 
od paru lat artykuł — 
ozdoby choinkowe.

Jar

Ich zima nie zaskoczyła
Dobry start — to poło­

wa planu mówią gdańscy 
budowlani. Toteż z wiel­
ką starannością przygoto­
wali się do zimy.

Na placach budowy, na 
których trwać będą roboty 
zimą, znalazły się już za 
wczasu przygotowane kot­
ły parowe (26 sztuk) i o- 
pał. Są one niezbędne w 
celu sprawnego przebiega­
nia robót i służą do ogrze­
wania kruszywa, wody i na 
parzania elementów żelbe­
towych. Na każdą budowę 
dostarczono odpowiednią 
■ilość środków chemicznych, 
zapobiegających zamarza­
niu m. in. takich materia­
łów jak: kruszywo i za­
prawa. Ponadto obiekty, 
na których będą przepro­
wadzone prace zimą, zao­
patrzono w środkii zabez­
pieczające a więc plande­
ki (233 sztuki wielkości 50 
m kw.) i maty słomiane, siu 
żące do przykrywania ma­
teriałów budowlanych. Za 
bezpieczono wszystkie pun 
kty poboru wody, bez któ­
rej na budowie nie można 
się obejść.

Wszyscy pracujący otrzy 
mali -już odzież ochronną. 
Ponadto na wszystkich bu 
dowach wydaje się posiłki 
regeneracyjne, oo w wa­
runkach zimowych jest 
bardzo istotne.

Wraz z podwykonawca­
mi opracowano bardzo 
szczegółowy harmonogram 
prac. Największą bolączką 
załóg GPBM stanowi brak 
gazów technicznych i grzej 
ników.

A zadania jakie przed 
nimi postawiono są niema 
łe. Plan rzećzowy na I 
kwartał roku 1970 przewi­
duje oddanie budynku w

Z wizytą u gdyńskiej 
„gosposi do wszystkiego

Każdy zakład zajmujący się kilkoma branżami produk­
cji czy usług niożna nazwać „gosposią dń wszystkiego” 
toteż takie żartobliwe miano można nadać Miejskiemu 
Przedsiębiorstwu Gospodarki Komunalnej nr 1 w Gdyni 
Prowadzi ono bowiem różnorodną działalność. Jemu podle­
gają zakłady pralnicze i pogrzebowe, łaźnie miejskie I 
parkingi, ono też sprawuje funkcję administratora bali 
targowej. Informacje jakie dziś przekażemy naszvm czy­
telnikom, będą więc tyczyć różnych dziedzin usług komu­
nalnych świadczonych przez MPGK nr 1 społeczeństwu 
Gdyni.

I nie tylko w Gdyni, 
gdyż np. dwie gdyńskie 
pralnie piorą bieliznę przy 
wożoną m. innymi z Wej­
herowa i Żukowa, a w 
czasie sezonu letniego z 
ośrodków wczasowych od 
Łeby po Hel. W tym roku
— z uwagi na zamknięcie 
pralni gdańskiej na Oruni
— trzeba było również ob­
służyć miejscowości na 
prawym brzegu Wisły.

* * *

Trzy pralnie chemiczne 
i dwie tzw. prania białego
— to aktualny majątek

przedsiębiorstwa. Zakłady 
czyszczące chemicznie gar­
derobę w zasadzie wystar­
czają na potrzeby miasta, 
gorzej wygląda sprawa 
zwykłych usług pralni­
czych. Zważywszy, że dwa 
zakłady obsługują nie tyl­
ko mieszkańców Gdyni, aie 
i większe przedsiębiorstwa 
jak PLO, PŻM, gastrono­
mię, hotele itp., niełatwo 
sprostać zadaniom Dla po­
prawy sytuacji planuje się 
modernizację pralni na Wi- 
t ominie.

Polegać ona będzie m. in. na

niką Chorób Wewnętrznych 
AMG.

Wojewódzka Poradnia Cho­
rób Wenerycznych w Gdań­
sku, ulica Długa 84-85 — j-'st 
CZYNNA CAŁĄ DOBĘ.

LOKALNE:
12.30 Ze szczecińskich sal 

koncertowych, 13.20 Pieśni 
Górniczego Śląska, 15.55 Tran 
smisja z Katowic — akademia 
z okazji Dnia Górnika, 18.00 
Przegląd aktualności Wybrze­
ża, 18.25 Pierwsze na wyż­
szych uczelniach. 18.40 Gdań­
ski koncert życzeń, 19.45 Rę­
ka, ode. pow. M. Szczepkow­
skiej.
OGÖLNOPOLSK1E:

13.40. Nim się książka uka­
że, fragm. opow. M. Nowa­
kowskiego, 14.05 Kapela Na­
mysłowskiego, 14.25 Dwa ze­
społy na pięciolinii: 14.45 Błę- 
kitna sztafeta, 15.00 Kwintet 
fortepianowy, 15.30 Pieśni i 
tańce świata, 15.50 Górnięzy 
dylemat, 18.20 Koncert roz­
rywkowy, 19.17 Śląskie melo­
die, 19.30 Teatr PR — Wyora- 
ne kamienie, wg. pow. G. 
Morcinka, 20.15 Radiowe Stu­
dio Piosenki, 20.45 Wiersze M. 
Pawlikowskiej - Jasnorzew- 
skiej. 20.55 R. Twardowski — 
Upadek Ojca Suryna, opera 
radiowa, 21.32 W paru sło­
wach, 21.37 Nowe płyty w 
PR, 22.30 Lekcja Jęz. francu­
skiego, 22.45 Koncert ńa 
skrzypce i orkiestrę, 23.15 Mię 
dzynarodowy Uniwers. Ra­
diowy 23.25 Grają orkiestry 
taneczne, 0.05—3.00 Program 
nocny.

PROGRAM ni
17.05 Quodlibet. 17.30 Sokół 

maltański, 17.40 Między „Bo­
bino” a „Olimpią**. 18.00 Eks­
presem przez świat, 18.05 Her.

batka przy samowarze. 18.25 
Przebój za przebojem, 19.00 
Powieść w wyd. dżw. „Klub 
Pickwicka”, 19.3o Teatrzyki i 
kabarety starej Warszawy,
19.50 Giowy wyżej, 20.00 Remi 
niscencje muzyczne — Neu- 
haus, interpretator klasyków, 
20.45 Żałujemy pana Rodri- 
gueza. słuch. H. Krzyżanow­
skiej. 21.10 Mój magnetofon z 
myszką, 21.30 Piosenki jat 
•0-tych, 21.50 Opera tygodnia 
- Vincenzo Bellini „Nor­
ma”, 22.00 Fakty dnia. 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — 
Bobby Solo, 22.15 1001 drobią 
zgów z życia reportera, 22.25 
Z naszej taśmoteki, 23.00 
Współczesna liryka jugosło­
wiańska, 23.05 Muzyka nocą,
23.50 Na dobranoc śpiewa 
Jordanka Christowa.

9.05 i,Kapral ł inni”, film 
fab. prod, węgierskiej, 15.55 
Transmisja centralnej akade­
mii z okazji Dnia Górnika, 
18.10 Z cyklu: „Spacery war­
szawskie”, 18.40 „Ballady”, 
19.20 Dobranoc, 19.30 DTV,
20.05 Film z serii: „Ścigany”, 
20.55 „Światowid”, 21.25 PKF, 
21.35 Z cyklu: Nowa Poezja 
Polska — Wiesława Szymbor 
ska: „Czy to kwiat, a może 
kamień”. 22.10 DTV.
PROGRAM OŚWIATOWY:

10.55 Fizyka: (kl. VII): Ma 
sa a ciężar, 11.55 Chemia 
(kl. VIII): Węglowodany, 12.45 
Wychowanie obywatelskie (kl. 
VIII: Handel zagraniczny.
14.25 i 22.30 Politechnika TV: 
Matematyka (kurs przyg.): 
Twierdzenie Talesa, 15.0Ó i
23.05 Politechnika TV: Mate­
matyka (kurs przyg.): Twier­
dzenie o trójkącie, ez. I.

16

wymianie urządzeń elektrycz­
nych — nieopłacalnych — na 
parowe, co obhiży koszty eks­
ploatacji, a jednocześnie zwięk 
szy moc przerobową. Moderni­
zacja pralni ńa Witaminie tyl­
ko złagodzi problem i to cza­
sowo, gdyż w najbliższych la­
tach musi być zlikwidowany 
zakład pralniczy przy ul. Żu­
kowskiej. Co w zamian?

Sprawa jeszcze nie jest prze­
sądzona, rozważano bowiem 
możliwość budowy jednej pral­
ni - giganta na potrzeby ca­
łego trójmiasta jak też bodo­
wy trzech mniejszych w Gdań 
sku, Sopocie i Gdyni. W Gdy- 
ni takie lokalizacyjne możliwo­
ści widzi sie przy ni. Hutni­
czej w Chyloni. Jest tam od­
powiednie miejsce tuż przy 
rzeczce, której zasoby wody 
można wykorzystać dla pral­
ni.

* * *

Inny temat: parkingi.
Obecnie MPGK nr 1 go­
spodarzy na parkingach se­
zonowych przv ul. Wła­
dysława IV, Zygmuntow- 
skiej i Bulwarze Nadmor­
skim. Zamierzenia: budowa 
dużego parkingu na 200 sa­
mochodów przy przystanku 
kolei elektrycznej na Wzgó 
rzu Nowotki. Bvlbv to par 
king pod wiatą, co umożli­
wiałoby garażowanie pojaz­
dów przez cały rok i w pe­
wien sposób złagodziłoby 
problem garaży w mieście. 
W przyszłym zaś roku uru­
chomiony będzie następny 
parking sezonowy z myjnią 
przy ul. Śląskiej (obok sta­
cji obsłuęi).

* * *

Nowinki z ha U targowej
to informacja o opracowy­
waniu dokumentacji na ka­
pitalny remont cbiektu. 
Oby tylko jak najszybciej 
zaczęły się te prace. Hala 
wygląda naprawdę opłaka­
nie i już najwyższy czas 
coś zrobić.

* * *
Wielokrotnie nasi czytelnięy 

zwracali uwagę na potrzebę
generalnych porządków na 
cmentarzu Witomińskłm. Już 
coś niecoś w tej sprawie zro­
biono. Główna aleia cmentar­
na otrzymała asfalt, a cały 
obiekt niebawem zostanie po­
rządnie ogrodzony, co zabez­
pieczy groby przed złodziejami 
kwiatów i płyt nagrobkowych. 
Jak nas poinformował dyrek­
tor MPGK nr 1 J. ŚLIWTCKT 
w przyszłym roku prowadzić 
się będzie dalsze roboty po­
rządkowe. Główne aleje zo­
stanę wyasfaltowane, a boczne 
otrzymają nawierzchnie utwar­
dzoną ze specjalnymi krawęż­
nikami. Zamlęrza się także wy 
budować schodki pctniedzv 
skarpami, a skarpy obłożyć 
darnią i kamieniami. Po tvch 
zabiegach cmentarz zm’eni 
«wól wygląd i ebvba nie bo­
dzie Już now’oddw do narze­
kań na fatalne dolście do po­
szczególnych kwater. Jar *

osiedlu „Przymorze” (na 
terenie „C”) o kubaturze 
30 356 m sześcien. (540 izb), 
przy ul. Lumumby (na te­
renie „B”) — 252 izby o ku 
baturze ponad 19 000 m 
sześcien. (jedna klatka); 
dwa wieżowce przy ul. 
Szpaki na Stogach o kubar 
turze ponad 14 000 m 
sześcien. każdy, liczące 242 
izb.

Ponadto załoga GPBM 
do końca marca 1970 roku 
ma przekazać biurowiec o 
kubaturze 14153 m siześ- 
cien. przy al. Leningradz- 
kiej (Zjednoczeniu Przemy 
słu Okrętowego), biurowiec 
wraz z magazynem (o ku­
baturze 9511 m sześcien.) 
przy ul. Toruńskiej („Cen- 
trosprzętowi”), bank inwe­
stycyjny przy Targu Węglo 
wym w Gdańsku (kubatura 
wraz z garażem ok. 19 500 
m sześcien.) oraz kilka 
mniejszych obiektów, jak; 
stacje transformatorowe i 
hydrofornie.

W szystkie wspomniane 
budynki znajdują się w sta 
nie surowym zamkniętym.-

H.N.

RENTA
do rąk własnych

Rentę — jak na ogół 
wiadomo —- zgodnie z prze­
pisami, należy wypłacać do 
rąk własnych rencisty-adre 
sata. Ale w przypadku, 
gdy wyjechał on do sana­
torium, lub znajduje się w 
szpitalu i zgadza się na 
podjęcie jej przez krew­
nych, bądź sąsiadów, wy­
stawia na określone nazwi­
sko (z adresem), upoważ­
nienie. Upoważnienie takia 
winno być, w miarę po­
trzeby, wznawiane co mie­
siąc; wystawia się je w 
obecności lekarza, potwier­
dza jego numerem rejestra 
cyjnym i wyraźnym, jego 
własnoręcznym podpisem 
oraz pieczęcią leczącego za­
kładu.

Zdarza się jednak, że ren 
cista opuszczając miejsce 
swego stałego zamieszka­
nia, życzy sobie, by rentę 
przekazano na jego aktual­
ny adres tymczasowy. Naj 
lepiej, jeśli o zmianie ad­
resu rencista w porę po­
wiadomi ZUS, prosząc o 
przekazanie renty na po­
dany adres. Częściej jed­
nak z tą sprawą zwracają 
się renciści wprost do na­
czelnika „swego” urzędu 
pocztowego (wprawiając 
naczelników wcale nie tale 
rzadko w kłopot).

I tak np. naczelnik jed­
nego z urzędów w trójmie- 
ście otrzymał ostatnio 
kartę pocztową z widokiem 
Polanicy.

„Wielce Szanowny Panie Na­
czelniku — pisał rencista pięk­
nym, kaligraficznym pismem z 
okresu, kiedy w szkołach zwra 
cano jeszcze uwagę na cha­
rakter pisma — pozwalam so­
bie uprzejmie prosić Pana o 
łaskawe przekazanie mojej ren 
ty nr ...do Polanicy, gdzie 
obecnie przebywam i skąd ze­
chce Pan przyjąć wyrazy me­
go głębokiego poważania...”

Następował zamaszysty 
podpis i nie następował 
żaden, choćby przybliżony, 
adres.

Dla informacji: w takich 
przypadkach nie jest istot­
ny numer renty, ponieważ 
on interesować może wy­
łącznie ZUS. Pocztę inte­
resuje dokładny aktualny 
adres oraz termin (jest ich 
miesięcznie 6), płatności 
renty.

— Przykro mi — powie­
dział naczelnik, że nie je­
stem w stanie sprostać 
prośbie tego człowieka.

Ale ä propos .kaligra­
fii” Otóż bardzo, ale to 
bardzo nieczytelne ,,p!smo” 
mają zusowskie matryce, 
które wyciskają dane na 
przekazach wysyłkowych. 
Wystarczy kilka z niewy­
raźnie odbitą sumą, by 
utrudnić urzędowi i — li­
stonoszowi pracę. Przedsta 
wiono mi kilka tak'ch do­
wodów Na jednym figuro­
wała kwota 930. lub 980, 
lub 990 zl Odczytałam su­
mę: 990 Przekaz opiewał 
na 930 zł.

Prośba do rencistów: 
niech nie zaniedbują wła­
snych. choćby i skromnych 
‘nteresów Do ZITS-u: niech 
odnowi matryce To bardzo 
ważne dla pocztowców 

ir. p.


